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Qui fecit Nuptias, Filio /ио. Mat: 22. Beati fervi ill։»
Lucæ 12. Sfowá pierwíze z Niedźielney : drugie, zodświę* 
tney, oboie z jutrzeyfzey, wyiçte Ewángelij.

CZĘSC PIERWSZA.
Przeklęctwo wefeluźiemikich Panów, 

z płaczem ubogich Ziemiânow.
Hwała Bogu, żcśmy fię przećię po uílá- 
wicznych, náwet y Niebá famego pła­
czach , y ziemi cáíey lámentách, m bac 
lacbrymarum <valle, wefelfzey, bo o weíe- 
lu, y nie o iednym , doczekali nowiny. 
Fecit., Nuptias ! Donee r ex er t atur à nuptijs. 
1Լշ kiedyfzkolwiek, po ciemnych nocách, 
po grubych chmurach, y burzách, iefzczc 
przed Wielkonoca, weioły nam dzień ná- 

flaE Ale fiç tám ktoś,fnaćz katá od ubożizego końca odzy­
wa ! Toć nie nowina, że Kroi y Krolewic wefoły s Pex fecit Nu­
ptias Filio Juo, fię Panowie ná dobrey myśli báwia. Donee 
Dominus r exert at ur à Nuptițs. Ale ubodzy poddaní , ále choć 
wierna czeladká, fama fię tylko Traktátu > iák traktamentu iá- 
kiego nádzieia, co raz ćiefzy y karmi, z wielkim pragnieniem 
ná powrot Paniki do domu, z wefelnych pokoiow z pożąda­
nym pokoiem, oczekiwáiac. Donee rexertatur aNuptijs՛-, á tym 
czáfem gdy Pánowie używaia ; czeladká ná długiey expektá- 
tywie DxpeSlanttbus Domtnum^QÅ niewczáíu ; Poddaní ubodzy, 
od głodu umieráia; ä drudzy iuž ledwie żywi, iuż iák nie ludzie, 
coś tylko ludziom podobnh á w rzeczy ikośćiali od nędzy trupi : 
Et evos /miles hominibw ! Prawdá, że ten Kroi Ewangeliczny, 
właśnie iák Kroi Niebiefló. Simile eß Pegnum Calorunr-fik był ná 
fwych ubogich Poddanych łaikawy y ludzki, Homini Peg։, żc
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Gę y z Synem fwoim ućiefzyć, y chleba kawałka przekąsić bez 
ubogich poddanych v niemogł, y niechćiał, aż wprzód niemi Go­
ły twe Krolewíkie záfadzác kazal, /й? tn exitт viarum, Paupe՝ 
res avocate ad A upťiof* Dopiero iák pełny pokoy kâțictwâ, ubo- 
Gwá, Poddáňftwá fwego obaczyî, ut tmpleatur JDomiu mea-, do­
piera mówię , y fam wfzedl do nich do zupełnego pokoiu , 
nim Gç, y z Nimi ćiefzyć utgaudtum njefirum fit plenum. Ale na­
ši zjemícy Panowie Ziemianie, iák niebo od ziemie, od tego 
Krolá Niebieíkiego. Y u náfzychci Pánow źięmiąńikięh,rzad­
ko fie, bá prawie nigdy, wefelę ábo bánóiét, bez ybqgich nlc 
obeydźiel ále daleko iák znowu niebo od ziemi, przeciwnym 
fpoíobem ; zgoi.á iák oyyo fąmi mówicie: Pánowiç Gębiia, a 
chudym Pachołkom czupryna trzefzczy : ták у ubodzy chłop­
kowie mówię prawdziwie (bo Gę ták właśnie dźieie) moga 1 
Panowie pija, tyją, y (kacza; zá náízç chudobę у praca, Oni 
užywáia, á my od głodu umieramy, у iefzcze zá ięh bankie­
ty, led՝yi,e nie dtffza płąćiemy, zá ich wefela, krwáwemi łzami 
plączemy. Prawdác у to, że nawet w famym niebie, na owym 
Anje’ifkim wefelu, Gaudium eß Angelis fuper uno peccatore poént- 
tentiam agente. łzy ludzi pokutuiaćych, zá wino pija : lacbryma 
pcsnitentium, Junt f-uinum Angelotum^zàXz miodopłyrmego Ber- 
iiáid i! ále tu na ziemi, płacz у łzy, choć у niewinnych., byle 
ubogich ludzi, zá wino Panowie nie ludzcy pija: lachrym*Jub- 
ditorum, Junt ruinom TJomtnerum , krew ná zaprawy wyiylaia , 
glod m Gę umieráiacych zážywiáia, płaczem wciela, chudoba 
tuczą- Bá у wefelnych bankietów-nieczekała- Juzci to u nich 
iák Panis (juotidianus. uboílwo álbo PofpolGwo, codziennie iák 
chleb pofpoiity pożerać: Devorant.plebem meam. ut efiamPanu'. 
gdvby przynamniey iáko zwierzyny, iák fpecyaiu, rzadko pod- 
dán G w á zażywali, żeby przećię (obie choć czáfem z iárzma wy- 
przagfzy, odpoczęli po zaćiagu, porośli po oíkubániti; albo choć­
by iuż iák iżtuki mięfa, bez ktorey lub obiad, choć y zwy- 
czáyny, nigdy nie będzie, co Gę to nigdy nie przyie : Carmbut 
mets Jąturammi, Przećięfzby Gę przynamniey w piątek, w fo- 
botę, od miefa tego wftrzymáli, Abßmtntiaa car mb m. od zdźicr- 
ftwá przepośćili. (Acz temi֊ czáfy, żadnego., zwłafza takiego 
poilu Panowie nie obferwuia ) á w oñátku; gdyby ubogich iá- 
էօ ryb zażywali, toby przynamniey w mięsny dzień, ánánay-, 
ćiężiźa w famę przynamniey Wielkonoc, folgę uboG wo miało« 
Jcizczc śmiem mówić 1 gdyby iuż przynamniey iák chleb fam 
tylko! wzdyćby Gę. przećię у co wlafnego. w potrawach przy­
czyniło ł Ale to wizytko pofpolićie ná èhlopow y pofpomwo 
iáko ná osław wálas mięfo z ubogich Carmbw mets jatuxamtni'.
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hac, albo duchownym 
do rozpuku Judaízo.

Л I хт 1 . »u_

іе-

Potrávy z pofpoliłwa, Plebem utefcamX chleb z poípolflwá Pa. 
nis. zgoíá ná dołach Pánow Bogaczów, wizytko poipolićie z 
ubogich Lázárzow, którym y okrufzyny z lłołu nie dádza; prç- 
dzey pfom pod Поі kość rzuca, albo y fami, á iefzcze nie ie- 
dna po ludzku gęba iedza, ále tak vieła żra pśiemi páfzczeká- 
mi. Qui devorant plebem meam, ut efiam pañis* A iefzcze czç- 
ilo, im kto ma mniey albo nic cále włafnego, tym bardźiey 
częftuie- z cudzego ! A przećięfz to źle, y z włafnego zbytko­
wne i (bo Pan Bog ná ludzkie rozumne używanie, nie ná befly- 
álíkie rozpychanie, chleba udzielił ) Ornnis r ep te tio mata՝, ale do- 
pieroź in fiperlativo. árey źle, cudzym, á zwíafzczá ubogim z 
gáríá wydartym, brzuchy włafne rozpychać, albo duchownym 
chlebem , iák więc żołnieriki bęben , aż 
wikiego odymać, Omnis repletio mala՝, pañis peßima ! Nazbyt Ji 
daiżowi zdraycy, pierwfzy chleb Chryíkifow ná oílátniey Wi 
czerzy у miíy fmakowáç poczęły, nie czekał aż fam Naywyż- 
fzy- Kapłan Pan Chrydus, chleb mu fwoy łamaę, у z nim fię 
dzielić pocza-ł ; ále wprzód bez dozwolenia, w dobrach iák 
w misie Chryflufowey, łakoma rękę, dobrze umoczył. Intingtt 
։n Paropßde ; у dla tego, po duchownym chlebie , zły duch go 
żaraz opętał , pofi buccellám intravit in eumfiitana** y ták go 
ow chleb duchowny odął, że fię aż rozpuknać muśiał, & fit- 
fienfiu (właśnie niby àfiicrù od poświatnego֊, czy św»econego 
chleba) Crêpait médius. Ták da Bog, choć nierychło, Acctpitram 
owym, łudź i ubogich zdziercom , chleb fię błogosławiony w 
truciznę, hániebneý śmierci y wiecznego przeklçctwá obroçi, 
accipitri panu filet eße •'venenum. A ieizcze, gdyby to od nie- 
przyiacieiá iáwnego, albo przynamniey od niby Auxiliarnegö, 
ód Schyzmátyckŕego, albo Heretyckiego woyika, to cierpieć, 
fi immicus homo fectßßtX Jefzczefzby znośnieyfza była, 
firn uti^\ ále od Twego znajomego, dopieróż od domowego. 
Tu ^jerâ unanimii, Dux meies,fi notus mew֊\ Ql to nieznośna I 
á dopieroż iefzcze, kiedy to ten fam, któremu płacę, odźiewam. 
Żywię, put edebat Panes meos, zá to, áby mię od obcych obronił: 
ten, álbo ći, oílátni chleba kawałek, z garła mi wydźieraia. 
Ci zodátniego płatka, z kofzuli, у prawie zikory nas odziera­
ją 5 у ieizcze fię uragáia : Daliście pieniądze Szwedom, fukmany 
Moikwie, kofzule Sáfom : dayćiefz nam głowę 5 albo odatnia¡ 
Z siebie ifeorę ! przecięć my bliżsi, choćby y éiáíá у kości, Os 
de ofiibuí и eß ris, niż obcy, fukni albo kofzuli 1 O okrutnieyfze 
niżli Mofkiewfkie pożałowanie 1. ß fitpra то dum péccans pecccu 
tum. Dałeś opryżkom y zboycom boki pod rozpalone blachy, 
dayżc odatekx day głowę, y życie famo mnie Brațul O okru-
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ćieńllwo wpół naygrubfzego Pogãhílwá niesłychane! Mágni- 
fikuiać oni fwe rzeczy. Qui edebat panes meos» magnificava fit- 
per me» Orośmy krew zá was lali, otosmy^diugo pod lamym nie­
bem byli, á wy nam y dachu iamego,y wody żałujecie. A ubo­
dzy izepca : kreweśćie lali ? gdybyć nieprzyiaćielfka, nie ku­
rza, albo gęsia, dopieroż nie domowa, y náfza włafna. Gdy- 
byśćie fię wprzód fzczerze byli pobili ; nieżalby iefzcze choć- 
byśćie fię też, by, też oílátnia z pod ferea krwi kropla popili ! 
Ale to poipolićie naybardźiey ći łzy pofpolite y nas ubogich 
krew pija, co fię fnać namniey bija. Atoli niepłaczćie ludzie 
ubodzy, na tych niemiłosiernych wefelnikow, przyidźieć Im, á 
fnać nie długo, po tym z łez wáfzych krótkim wefeht ։ ná ílrá- 
fzne przenosiny, wyfufzy wnet w nich łzy wáfze, ogień piekiel­
ny ! Ite male diii i tn ignem aternum\7Á coi takiego? To pewnie 
zá bálwochwálftwá ? krzywoprzyśięftwa ; zaboyftwá, cudzo- 
íoílwá ? y inne iáko nayfzkárádnieyfze przeciwko Bogu y lu* 
dźiom bogatym zbrodnie ? Nie ! Jákby te y wizytkie inne_p 
grzechy, względem niemiłośierdźia nád ubogiemi, grzechem 
nie były ; ani ich wfpomni Sędzia, y fwoiey właincy krzywdy 
zapomni, chyba ubogich krzywdę zá fwoię włafna poczytaj. 
Efurivi enim & non de difi u mdii manducare ! Nudus eram., & non^s 
cooperuiftd me. y tám dáley. Prze-Bog ! Co to ieft ! To to 
przeklçctwo y piekło y Ogień zá to wieczny? Ite male diet i։n ignem 
aternum. Ze kto iałmużny ubogim nie dał, że chleba fwego 
włafnego żałował ? á kto im y ich wlafnemi rękami y krwa­
wym potem chleb wyrobiony,. z garła wydzierał ? A kto ich 
z włafney fukni, z wlafney kofzuli,- y prawie z ikory odzierał ? 
Co zá to będzie ná oílátecznym fadźie? Słuchayćie co Tenże 
Sędzia mówi : Ecce ego creo Calos novos, dla nowych Świętych, 
dla świeżych, bo dopiero dźiśieyizych Błogosławionych : (mię­
dzy ktoremi, ubodzy naypierwśi, Beat։ pauperes} Nowe niebo, 
Ipfirum efi ł\egnd Calorunŕ. O! toć dla Oppreliorow uboílwá, nowe 
też Piekło, á tysiąc rázy ćięźfze y glçbíze bydź musi. Co właśnie 
ukoronowany Prorok wyraził, mówiąc I Calix in manu Domini՝ 
njim meri, plenus mifio» Et inchnavit ex boc» in boc՝, ^verumta- 
men f&x ejus non eß exinanita՝, bibent ex eo omnes peccatores terra» 
Co fię ták właśnie wykładać może. Troiácy byli, y fa grze­
fznicy głownieyśi : Pierwsi grzefznicy fzczero niebiefcy , to 
ieił : Czarci fzczerzy Duchowie, Peccatores Cali, w famym nie­
bie przeciwko famemu Bogu wyniosłością dyílyllowána, Ero 
fimilu Altifiimo grzeizacy : to Calix <vini mert. Drudzy, niby to 
izrzedni grzefznicy, Rodzicy nasi, z dufzy y ciała zmiefzani, 
między niebem y ziemia w Ráiu, oraz y przeciw Bogu niepo- 
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słufzeńflwem, Cur pr леера ՜սօհս Dominia ? у przeciw ludziom 
bez braku, bo iefzcze nie znać, ubogim czyli bogatym : záro- 
wnie wfzytkim, ¿7* ßc tn omnes peccatum pertranßjt ; záráza pier­
worodna grzefzacy. To calix pienia mtßo. Trzeci là, przeciw­
ko famym ludziom, ná famey ziemi grzefzacy, ‘~Peccatores ter. 
гл. Ale у Ci fię iefzcze ná dwoić dzielą ’• Jedni, grzefzać prze­
ciwko famym ludziom, ále przeciwko bogatym ubodzy, prze­
ciwko Pánom słudzy, przeciwko Przełożonym Poddani \ nie- 
posłufzeńflwem, nieufzanowaniem,rebellia,&c. ále y Ci, iefzcze 
niezupełnie fa grzefznicy źiemfcy bo iáko bogaci, zwłafzcza 
nie ludzcy, niby Bogowie źiemicy Dii terra-, coś z Bogiem w 
Imieniu у wjuryfdykcyi ípolnego máia, bogaty Bogá tykáia- 
cy: Egodixt՝. Du <-vos eßU. Panowie choćiaiż źiemicy, prze- 
ćięfz coś z niebielkiemi fplendorámi, w Nayiaśnieyfzych, Oświe­
conych, w Jasnie Wielmożnych tytułach, fymbolizuia : dla 
tego przeciwko nim grzefzacy ubodzy albo poddani, zwać fię 
zupełnie, dopieroż bydź w rzeczy íàmey, grzeíznikámi wcale 
zicmikiemi nie moga. Drudzy, nie tylko iuż przeciwko ia- 
mym ludziom, ále też przeciwko famym ludziom ubogim, 
fzczerym ziemianom, robaczkom źiemlkim, co fię to uiławnie 
w ziemi у w roli grzebią, przeciwko tym (mówię) mocniey- 
si grzefza , kiedy ich albo wyniosła duma depcą , albo okru­
tnym zdźicrftwem opprymuia. Y Cić to,iuż fa Antonomaßicè, wła­
śnie fzczerze Peccateres terra. Więc Pan Bog, z Kielicha fzcze- 
reå° gniewu fwego, lujnał naprzód ná pierwizych Peccatoret 
Cali, w niebie ná czartów, fzczerych Duchow, śiarczyftego mo­
rza piekielnym ogniem inclinava ex hoc ! potym lujnał in hoc ; 
ná Tych, którzy przećiwkoć ludziom, ále nie ludzkim, co fię to 
nic ludźmi ále Bożkami źiemlkiemi, álbo przynamni miefzańcy 
czynią plenta mifio՝, zgoła co przeciwko Pánom, albo bogatym, 
grzefza ! Ale iefzcze treść fama, albo drożdże gniewu Bożego, 
ná famym dnie piekielnym zoílálá. Verumtamen fax ej ta non 
eß exinanita. Dia kogofz tá poczefna nayniefzczçsliwíza zoílá- 
lá ? A to grzefznicy ziem lev, to ieft : Oppreflorowie ludzi ubo­
gich, rolników robaczków źiemikich, łeptać te drożdże, у gnie­
wu Bożego oftátki, iáko psi wściekli żłopać będą- Ci, którzy 
nietylko chleb cudzy krwawym potem z roli у z ziemi wy­
robiony, z gada, nań prácuiacym wydzierali: ále у famych ubo­
gich žiemiánow, iáko chleb, pożerali. Qui dévorant plehern֊^ 
meant , ut cibum panie*. Zda mi fię, że kogoś słyfzę, choć fo­
bie tylko, y to po cichu, fzepcacego. A coż to ták obfzerna o 
ubogich zelozya, ma do wefoiey dźiśieyfzo iutrzeyfzey Uro- 
czyllośći? Co takie Patos y Dira y przeklinania Opprelľorow ubo-
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ftwá, do pierwízey Sługi Bożego, Jana Franciszka REGIS 
Beatifikácyi ? Pewnie, że ma, y wiele bardzo 1 A wiećiefz na 
co to nowych Błogosławionych Kościoł Święty Banowi ? na to« 
Vt imitar։ non pigeat՝ quod celebrare deleft at * WiçcT że Ten no­
wy Błogosławiony Joannes, właśnie Eleemosynariw , oraz y 
Franciscos pauper & Pater pauperum ; naywiękizyni był ludzi 
ubogich, przeciwko Pánom, a zwiaiżcza przeciwko żołnierzom 
obrońca *, bo fię częftokroć fam ieden, iamym uzbroiony Kru- 
cyfixem ( który y do tych czas na obrazach przy boku, rako 
broń Ubogich, nosi) dziwnie odważna bliźnich miłością» Mtra- 
bili Chántate -, z całemi zwłafzcza Heretyckiemi uganiał chorą­
gwiami. Godziło fię Go, w tey nayprzednieyizey cnocie, dziś 
naśladować,, у was do nieyże zachęcać ! Jakofz Wielki 
Ten Apoiłol у Miftionarzjezuicki A RJźGlS, Jáko na ziemi był 
na wyklęcie dla bliźnich gotow, Optabam Anathema ejjè pro Fra. 
tributé ták teraz w niebie, woli duchowna o miłosierdziu nau­
kę, niż fwoię przy Beatyfikácyi pochwałę. Woli ubogich o- 
bronę, niż fwoię u Boga, dopieroż u ludźi,przy pierwfzych pro­
mieniach koronę! Do tego, Dom ten у Kość i oł Bractwa Mi­
łosierdzia, Dom właśnie ubogich Chryftufowvch OO. Jezui­
tów Profelfow : Więc fię godźiio, ln & pro Domo тел bydź 
Oratorem facrttm. A w oftátku,nie powiedzać też gdźie indźieyPa- 
nom, á zwłafzcza żołnierzom, prawdy \ bo fię o wioiki boią: 
Nam tu befpiecznie za ubogiemi mówić , bá choćby wizytko 
nå Zdzierców ubogich wyśpiewać, iáko у famym ubogim, wol­
no, Cantabit ^vacuus coram tę/c. przecięć im iefzcze oñátká nie 
wymawiam. Acz у ubodzy (mówmy fobie prawdę) czáfem 
nagany godni': czáíem y bieda ; á przecie fkacze! coś iłęka,kwi­
czy, á przećię wor drze ; gźi fię iák bydło , choć nie rogáte ! 
cożby fnać iefzcze było, gdyby był dal Bog rogi ! Przyidźie 
ubogi żebrak do kamienicy! ażmowia : Idź z Panem Bogiem! 
( bá gdyby przynamniey nie gdzie indźiey ) nic ci iuż w domu 
nie máfz ! у iac też ubogi rzemieślnik^ leżeli fię co zarobiło 
álbo utargowało, to fię ná kontrybucye wydało &c. Wierę ! toć 
na iałmużnę nic nie zoftáío ? á ná kielifzck! ná kufel ! ná kar­
ty ; ná koftki y muzykę zoftáío 1 Nie dawno, drugiey czy trze- 
ćiey powyśćiu prafidmm^ á iefzcze piatkowey nocy,z ferdecznym 
żalem siyfzalem, pijane krzyki, muzyki po ulicy! у mowia: 
nie dźiw! bo Szwedźi,Mofk»íá,уSaśi wyizli; ták fobie ludzie 
wefeli ! żołnierze wyfźli ? áte Bog у przykazanie Jego , ále_j> 
wiárá święta, ale piekło у wieczność, zoflalá! A ! o toć mniey- 
fza! dobryć Pan Bog! prędzeyć On у złym ludziom, niżli żoł­
nierze, choć у dobrym, odpufzcz#. Y miły ( bá árey nie miły ) 
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Boże ! Alkoran Turkow, Períbw, Tatarów, od pijáňftwá utrzy­
ma ; Nas przykazanie Boże, y Kościelne,przynamniey w piątek, 
nie utizymáia ! Szwedzi, Mofkale, Sasi, nas utrzymáia: Bog, 
Pieklo, Wieczność, nas nie utrzyma! Turcy, Tátárzy, Poganie 
trzeźwi, á Chrześćianie Katolicy pijani ! Zawołay znowu z 
pod źiemi zdumiały Sálviánic. Chrßiani funt՝ ф tnebnantur ! 
á iefzcze w ten dźien, ktorego Bog ich, w nieugafzonym zba­
wienia ich pragnieniu, octem у źołćia pojony! Oni fiç náto, 
iák ná złość tym bardźiey upijája, że Bogá ná fiç ták dobrego 
maia ! О ! ô ! ô ! Aleć to z łaiki Bożey,nie takie gody,krwa­
wych łez godne, obora jutrzeyfza głosi-Ewangelia. A iákiefz 
у czyie ? fnádna ná to, z tychże famych Ewángelij, odpowiedź, 
álbo pierwfza y oflátnia, w tey drugi części Kazania mego, Za­
powiedź. Ad В ^Gloriam. ZáTwoim Cor ko Oyca Przed­
wiecznego, Mátko Syná Bożego, Oblubienico Ducha Świętego, 
Błogosławieńiłwenij*

WTÓRA CZĘSC.
Blogoslawieńftwo, álbo Beatyfikácya 

Pierwfza, Nowego Slugi Bożego.
Wefele у młode Pańftwo, świata całego.

ACoż ia temu winien, że Mi iák záwfze, ták yo jutrze, 
z cudowney Opatrżności Bofkiey ; dziwnie, à prep» ad li­
terám do moiey máteryi, ták Niedzielna, iáko y Uroczy- 

Па, Obojá jutrzeyfza przypadła Ewangelia: N. K. Nie trzeba 
nam fiç daleko badać czyie to jutro wefele ? Sámá jutrzeyfza, 
nie ták pytáiacym odpowiada, iáko niewiedzacym, Wefele zapo­
wiada Ewangelia ; Ze to Kroi ŕákis, wefele w niebie ípráwuie : 
Simile eß Regnum Calarusn Regi, qui fecit Nuptias. A komuiź 
takiemu to wefele fpráwuie? Odpowiada táŕzS.Ewángelia,Filio/ио. 
Jakże go zowia? fpytaymy choć iefzcze niedouczonych w Sa- 
śiedzkiey fzkole dźieći. Rex q :i ото do habetgenitiyum ? Ociec Rex, 
o! toć у fyn z-.niego zrodzony, Filiut REGIS-, bydź musi. O toć 
to jutro, wefele Synowi fwemu , świeżo przyfpofobionemu, 
właśnie Pánu młodemu, nowemu Błogosławionemu REGISO- 
WI, Kroi Niebieíki fpráwuie. Rex fecit Nuptias Filiofuo> Filio 
REGIS- Ale żebym fię, nie ná próżnym tylko słówku zafadzał: 
y w rzeczy famey, toż pokázuiç. Co to iclł pierwfza Beaty- 
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fikácya? Nic infzego, tylko pierwfza przez W i ká ry ego Chryftu-
w Kośćiele Bożym Zapowiedź álbo deklárácya , іе_э

Ten, á Ten, niegdy zmarły Sluga Boży, prawdziwie ieft Synem 
Niebiednego Króla przyfpofobionym, Fthut Regit ; więc godzien 
dźiedźictwa Oycowlkiego, Kroleitwa Niebieikiego : zaślubienia 
ziáíkaposwiacáiaca; á zgoła chwały wiekuiiley, у wefela nie- 
ufláiacego : Spon/abo Tę mibt m aternunh Druga Zapowiedź, 
przez Tegoż Namieflniká y Wikáryego Chryíluíowego, bywa 
przy Kánonizácyi. A trzecia y odátnia, od famego iuż Ñay- 
wyzfzego Páílerzá Kościoła fwego, od Pána Jezusa, wdźień 
oHáteczny. Pènite benediiïi Patru mci \ podżćie Błogosławieni 
Oycá mego Synowie. Fihj Regiig REGISQWIE; osiągniecie 
dźiedźiczne Oycowíkie Kroleílwo poßidete Regnum. Wnidzćie 
na zupełne iuż, z dulza у z ciałem wefele wiekuiíle. Vr gau- 
dtum refiram fît plenum. Pełne fa tych Błogosławionych za­
ślubin y weíela, Pienia Salomonowe; pełne y cále pifmo Święte. 
Lecz ofobliwie, czyście pod taż Allegorya , pierwize Kościoła 
BożegO։ álbo pobożney Dufzy Templum DEI efiii mos, Poświa-

Blogosiáwionego JANA náfzego'Patron, czy Drużba we Liny?

Naprzód: Confiât de pirtutibw heroicos, To pierwfza zapowiedź 
y deklárácya SynoíJwá Boíkiego ; ále fzczegulnie, w dźisiey- 
lżym náfzym Błogosławionym REGISIE. £eati pacifici, quo- 
niam Fihj Dei ojocabuntur* Bo w cnocie cierpliwości, między 
uíláwicznie nieprzyiáznemi, nań bijacemi przeciwnościami,

cyi, Modlitwie,Kośćioi S, DEVS, tjuiad plurimarum/atutem ant“ 
warum, B, Joannem Franciscum REGIS, admirabili Chántate, & 
invttta patientia dc cor aßt. Druga zapowiedź : Confiât de
miraculü, A zátym Ociec S. powtórnie zapowiada : Ego dtxi. 
niepodobna ! nie ludzkiey to siły dzieła ! coś tu Boíkiego bydź 
musi! álbo to Bog, álbo Syn Boży, przynamniey przyfpolobiony. 
Dij efiu & Ftlij excelfiX A tu dopiero trzecia y iuż oítátnia Piva 
<voció oráculo Zapowiedź,álboNominácya náSynoílwo Boíkie wy- 
chodźi. Vt Fihj Del nommemur^S ludźi náźiemi: Boga
w niebie! Aieżeli który,tedy dźiśieyfzy В.Joannes REGIS, Filius 

Boży P. JEZUS,nie- 
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tylkazáSocytifzá,áley zá Brátá przyrodniego, kiedy záSyná fpol- 
ney fwey Matce, ná Krzyżu przybrał. Ecce Filtw Tum. Temu 
to tedy nowemu Synowi iwemu, Ociec y Kroi Niebieiki, Wcfe- 
lc Jutro fpráwuie. Rex fecit nuptias Filio Juo, Filio ELEGIS ; A ták 
po tych trzech zapowiedziach, pofzliśmy naprzód do ślubu z 
Panem Młodym do Fáry, gdzie Pan Ociec Bog Háry ! Ztam- 
tad dopiero tu iáko.dodomu włainegp do. Jezuickiego, albo iá- 
ko do Brátá rodzonego Páná Jezusowego, Przenośinyśmy z We- 
ielem uczynili 1 Y to cień tylko y Obraz Pána Młodego Regi- 
sa Błogosławionego, tuśmy przenieśli i bo ferce Jego y całe cia­
ło, iefzcze do tych czas, u Fary Láloweyíkiey zoftało. Ták fię 
to Ten Miilyonarz Jezuicki, Maż Apoftolíki, w Farách y Parochi­
ach, iák w włafney Oblubienicy kochał, iákby był z niemi ślub 
wźiał; tak do nich uftáwnie tęiknił, tak fię ná MiíTye do Nich vsy- 
dźieral, iákby bez nich żyć niemogł; álbo iákby Im dożywotnia 
przy iaźń poprzysiągł; á iż Cię do śmierci nie opufzczę. Jákofz do­
trzymał, y nád to, słowa; bo nawet y po śmierci, nad-Doży wotnim 
ich fię pokazał Przyiaćielem>bo y przy pomienioney FárzeLálo- 
weyíkiey, ná Miflyi BożegoNarodzenia, wftáience,^dzie fię był 
przed śmierćU przenieść roikazał, żeby przcćię zÍTowárzyfz 
z Narodzonym Jezusem, w pierwfzym Jego Kollegium, między 
bydlęty umarłi iákofz po tych oftátnich z izby do ftáyni Prze­
nosinach, z Wefelem wielkim umierał, pátrzçtc ná owoc żywo­
ta fwego A poftol ikiego, to ieft ná Jezusa między proftáctwem 
bydlęcym, z potu y práwie ze krwi fwoiey, w fercách Ich,ná-. 
rodzonego. Snąć do w koło ftoiacych Słuchaczów y Peniten­
te w Twoich, po Apcftoliku y po Jeztiickumówiąc : Filio h met» 
quotiterum parturivi»donecformareturfhrißut wirvobii* Z wefelem 
od Was, ná drugie w niebie Wefele fię przenoizę, kiedy godnego 
Sukceílorá, famego P. Jezusa w fercách Wáfzych przezemnie od­
rodzonego widzę y zoftáwuię ! Więc iuż Was żegnam. Nunc 
dimittu Jtrvum Tuum Domine» quia •wderunt ocult met Salutare Tu- 
um, &/c. A tákl leden Jan S. przy umieráiácym ná Kr yżu Pá­
nu Jezusie, ledwie od żalu żyw zoftał; Drugi JAN Błogor 
sławiony, przy Narodzonym Jezusie , z wielkiey radości umarł 
z Wefelem ! Tamże u Fáry pogrzebion, tamie po dziś dzień 
odpoczywa. Ták to f iákom rzekł ) ten Náfz JAN, Filiut 
HEGIS» iáko niegdy Jonátás także Filtw %egity z dufzy fię ko­
chał, y dufznie kliił z Dawidami, trzód Pińikich Páfterzámi. 
jígglutinata erat anima lonatht, anima David \ że y po śmierci od 
nich fię oddalić niechćiał. O Separacij, dopieroż, o divertiam» 
ám pomyślii. Sicut inruita dilexerunt Je» ita & pofi mortem non 
Junt Jeparati* Ták dalece, że fię zdal nieiáko woleć Oycá S.
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Ignacego, y Matkę Societatem, y Nas Braci fwych opuścić d° 
czafu, wedle martwego ( bo fercem y duchem tchnął, aż do
śmierci Juzuickim ) ciała, żeby
Oblubienicy fwoiey, od Párochiálney MiíTyi ; nawet po śmier­
ci nie odłączał. Propter cjuod, dimittethomo TTdatrem & ¿Matrem, 
&adh<erebtt Uxori ftt£. Jákoíz też znać iáwnie było, wzáiemnie 
nad-Dożywotnia Przyiaźń, ( bo tá iert amor ѵтниш non latens ) 
która, ośierociałe po lego śmierci Parochie , iáko Oblubienice 
Mężowi temu Apolłólikiemu y fwemw, świadczyły; kiedy cu­
downym famego Ducha Świętego natchnieniem, bez żadnego 
w ták krótkim czasie znać dania, ośimnaśćie, z okolicy o mil

niámi, ná pogrzeb Jego, oílátnia usługę świadcząc, przyfzli. 
Kiedy nawet w kilka lat potym, trzey rożnych czáfow Bifitupi 
y Infułaci, rożni Prałaci, Xięża, bá y Xiażęta,piefzo, do Tego 
( iák Go iuż zaraz ieízcze ná ten czas zwáli ) S. Jezuity, zá u-

A1 e! nie chodząc ták daleko ! Matry po dziś dzień, nie tylko 
ná tym tu mieyfcu w oczách, ále y w teyże właśnie liczbie__s, 
po wfzytkieh trzech náfzych Kościołach, w pamiętnym fercu,

Przyiaźni, ku temu Nafżemu Błogosławionemu, choć iefzcze 
Naymłodfżemu, á w Nim, bo w ]anie , Pańfkiey nam wfzy- 
tkim swiádezoney łaiki : loannes gratia: (bo z rryncypałemJ

i ESU Sactjs'fectftisy'Hohit fectftùft) Y xsa ad Triarlos res devenit, օձ 
także trzech Infułatów, Temufz Oblubieńcowi, Synowi Krole- 
wfkiemu, Filio Regis, Błogosławionemu REGISOWI, do Ślubu* 
czy iużPrzenosin.i1 AlTyiłuiacych. Poczawfzy od pierwfzey Nay- 
wyžfzey,cáleyPrzeswietneyDioecezyiKrákowíkiey,]ásnieOswie- 
conegoXiazçciáBiíkupá,y lnfidatorü Infułata,Páfterflíiey y Oyczy- 
Пу, bá y Oycowíkiey GŁOWY, z Innymi Infułatami, Toto^ in» 
clyto Clero\ Jákofz! tâkto tu czyfte wefele Cafta Nuptia: Ze 
ná nim, y nayniewinnieyízy z Lilia fwoia Kazimierz, iáko tak­
że Filius Regit ; á zátym Amicus, y owfzem Sponft; Y
owízem, famże CathedraSponjùs, (ábo, iáko Go dźiśieyfzy Ociec 
S. Faticano Oráculo , w ufzách mych włafnych nazwał ; Epi- 

Jcopus Cracovia, eft FIR Ecclefta ) befpieeznie, pierwfze zásiádáé 
mięyfce może. Ale ponieważ świadomem dobrze, że Głowie 
Kościoła y Diœcezyi Krákowíkiey,w HerbownaGŁOWĘ, wielki 
Ír główny iert nieprzyiaciel; kto Go, azwłafzcza publicznie chwa- 
i; iákby Mu głownazadawał ranę,y wfkroś ná wylot obosiecznym 

içzyká mieczem lingvagladius, ufzy przerażał. A lub to nie_j>
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ieíl (il» z Katedry Káznodzieyíkiey ) śmiertelna, eß fir­
ma Dei ; choć główna, bá у ferdeczna ráná, penetrabilior omni 
Gladio ancipiti : Przećięfz ia niechcę, á bárdžiey nie śmiem, dá- 
ley íTrafuleam, choć у in dißans, ranić modefiiam. Otoli iefzczę, 
Przeświętey z siebie , Prześwietney z Ciebie, OblubienicyTwo- 
iey, Kościoła Katedralnego zapomnieć nie mogę ! ß oblitas Tui 
fuero lerufàlem, obliyioni deturdextera mea\ Wybieliłeś tę Gołębi­
cę, Columba, mea ! írebrem penna Columba deargentatœ ! Przyo­
zdobiłeś, iák Pannę Młoda Tanquam Sponfam ornatam Piro fito, 
TÅotem, m fimbnjs aureii. Przybrałeś w bogato rożny Apparat 
m <~vefiitu de aur ato circumdata ^varietate. Wynosi nád inne ziem- 
ikie, ślicznie ozdobne ku Niebu lice y Coliamficut TJ>TÇRIS\ y
owfzem, táGofpodze uwielbiona, nakładem Twoim, nád niebio- 
fa wyniesiona, Caput infirit aßrü. A w niey, y íam Вос, y Chwa­
ła Jego święta : Exaltare fuper Calos Т)еш, & fiper отпет ter. 
ram gloria Tua՛, á w Nim y Twoiá ! Ale naybardziey wewnątrz, 
Omnis gloria Filia Regis ab intus, iáko iedyne Ślubnego Pierzćie- 
niá Centrum , Anjelika práwie obyczáiow układnośćia, Gemma 
Sacerdotum, wizy tkich ozdabiafz. Aras Marmor ib us , Pr&latos 
moribus ornas \ Náwet fiç y Archán joł (choć to Ci, ne^ nubunt, 
ne£ nubuntur ) у z Imienia у ex Officio, nád fzczeremi Ducha­
mi y wfzytkim Duchowieríftwem Przełożony Micha!, ná to 
Duchowne Wefele, da Bog o jutrze ílávi, Herbownymi, y ná 
cały Kośćioł Chryftufow wonnymi, Oblubieńca Náfeego, wień­
cząc Różami; y ták iáko Neocoronatam njiFtimani, w uponjin. 
ku Niebu, przy Ołtarzu oddáiac, y oñáruiac. Bo ieżeli ná^> 
grzeízniká pokucie, wefela fiç Anjeli ! Cjaudium eß Angelis föle. 
О ! toć, ná niewinnego J ANA Náízego, ( ktorý iáíki poswiacáia- 
cey, od Chrztu S. dochował) Beatyfikácyi, y fami Arcnánjolowie,' 
ćiefzyć fiç mufza: G udium cft Archangelis Boć przećię, in 
omni fro, á zwłafzcza w Sadach Duchownych; (á zwłafzćza kiedy 
ad libr am <nquitaiis,y nározíadek MichaIa przyidźie) Niewinność, 
nád Pokutę, у dofyćczynienic, popłacać musi. Stawił fiç ná toż 
Wefele zprzeczyfia także Lilia Dominik, Infułat trzeci, y z łaiki 
fwey w oczách wáfzych, dosiada ná tym Wefelu : Expelí antibus 
Dominum ( czy Eominicum ? ) donee reyertatur à Nuptijs. Y iáko 
z/irchipresbytertȘTy Arcbi-Trtclinusï Aktu Tego; íam wfzyftkim 
ochoty do przysługi Páná młodego, to i eil Błogosławionego 
Nowego, dodáie , у choć w Proceifyi oftátni idzie, przećięfz 
w godności Prtm wiedzie, у do Ołtarza kredenfuie! A żeby ná 
winie niewinnym, iák to ná Wefelu tylko Duchownym, to ieił, 
ná naboźeńfiwie, niefchodźilo, żeby Pánná MARYA, nie rze- 
klá do Páná JEZUS A, Ftnum non habent\ Przezornie pobożny
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Ten Architriclinus, z prowadzi! z foba w Domten Jezuicki, 
dwá równie śliczne y liczne, Duchowieńllwa, y Pofpolílwá, A

lij Krákowíkiey, Grona ! Zá ktorá to uczynność Wáfzç , nale­
żyta; Wfzytkim w obec, y każdemu z ofobná, wdzięczność, dul՝ 
eem w Jezuickich fercách , przed Bogiem y ludźmi memotiam^ 
powiność famá, ná Nas, y ile znáswyciíka: Jákofz iuż w po- 
wfzcchnośćr, naprzód do Duchowienílwá mówiąc : Wyśćie_? 
dziś Naywyżśi Páílerze, Przenaywtelebnieyśi Biikupi, Jaśnie 
Oświecone Xiazçtá Apoílolíkie, Piotrowie y inni Apoiloiowie! 
á my Jezuici Uczniowie, ćien czarny y proch nog Apoílolíkich; 
Puèvi* $ umbra Petri, Wyście Kościoła Bożego Głowy; Te- 
nerabihßima Capitula, y cała gęba Capita, do rzadzcpia. A my 
Rámioná y Ręce do roboty. Tak nas Klemens VIII. nazwał: 
Sosi etat eß brachium dextrum Eccleßa. tylko Nam poufale pomoc 
roboty roikażćie, annuité Sociù ! My ná íkinienie iedno gotowi! 
Wyśći-e Archidyákoni, Prałaci: My Dyákoni in Minijlet turnas 
Mißt propter Eos &c* poczawfzy od pierwfzego Stefana. Wy­
ście firi țîj Angelí Ecclefiarum, á Mypo ludzku do Welelneymo-

jołowie Stróżowie, Piderunt faciem Ejus tan q u am Angelí. Wyśćie 
Archipresbyterii T^rœlati : My tylko Samśiedźcy, ba prawie domo­
wi, y tudżiełz ná zawołaniu, Cienct Domeßict. Widzi iefzcze in­
nych ták wielePrzezacnych ná fwym Wefelu Gości! Widzi y mile 
wita, Przefzldchetny Mágiílrat Metrópoli) Krákcwíkiey ; widzi 
ten Jan REGIS, iáko drugi Nowy albo Młody Jan, w obiáwieniu. 
ľidi Civitatem SanSłam, całe Prześwietne, y śmiele rzekę, Prze- 
święte Miáílo Stołeczne Krakow, Civitatem SanSiam. Miáílo 
to Święte ! bó w żadnym tego Kroleílwá Mieście, tyle Kościo­
łów ySwiatnic Pańikieh nie liczemy, ile w Krakowie. Dlate­
go Go, drugim y Polikim Rzymem, zdawná świit zowie : Me. 
tropo lu Cracovia, 'Koma Polonia. Miáílo to święte ! bo w żadnym

wie. StanisÎawowîe ! Floryanowie1 Jackowie! zKętow Ja­
nowie! z Lipnicy Symonowte! MichaIowie Giedrociowie - z 
Kazimierza drudzy StanisIawowie. Ze iefzcze niewfpomnię 
Os de Oßibus rł/?m,Miaiła Tego Krwi Senatorikicy, Swiętey pa­
mięci, luboć iefzcze ojßctosè nie B. ále przecię cudownie pobo- 
Żney Panny Barbary Langi , w tym tu Kościele fpoczywáia- 
cey! tákdálece, że iáko w godności, między innemi, Miáílo to 
Prym, albo Metropolia, ták w pobożności, w Świątobliwości; 
trzyma nieiáko Monopolio« Pide Civitatem Sanclam, lerußtlem



nie ná Wefele, ále do płaczu, y krwawych potokow,nie raz 
przywiodło: Pidens Ctyitatem flevtt'. które, choć iuż od Rzy­
mian od nieprźyiaciol oblężone, á przećię famo między loba 
walczące. (O czym hiílorye liare.) Ale toMiállo, w Chrześćiań- 
fkiey zgodzie, nowe ] crúzale m Fjfo/Mr». Boby ináč rzadko w 
całey Polizeze, bá 'ledwie nic w całym świcćie, ták zgodnie 
fpokoyne Miáílo znalazł, ile przy ták częlley Naywyźiżcgo 
Urzędu y Prezvdenctwá Alternácie,! Widzi tedy JAN Náíž 
Błogosławiony, Miáílo to Święte w Proceflyi idące, l tdt Ctyita՝ 
tern T. dfeendenttm tu do Swiętey Barbary , od fwoiey Fary, 
gdzie, (iákom wyżey wfpomniał, y Wy pofpolićie mowićie_j) 
Lubo left Pan Bog flary; TDefc en dentem d DEO\ przećięfz Ko­
ściół y Fárá lego, zhoyney nád inne Miállá, Obywátclow tute- 
cznych pobożności, záwfze iák Pánná młoda , iáko do Slubu 
przybrana Oblubieni á: napatrzyć fiç Jey, y Jan niewinny, nie 
może. Pld։ t an quam Sfonfam ornat arn Pire fuo» To widžifz 
JANIE Náiz Błogosławiony, iák to, to Miáílo S. ná Cię lá- 
íkáwc ! Pidi Cw totem S» A ty też w Niebie, co zá to, o Nim 
síyfzyíz ? Audroi f-joct-րռ deThrono dicentem'. Słyizałem ( Jan od­
powiada) głos od Tronu Naywyżizego. Ipfc Deus ertt cum Eù\ 
Zá to, że mnie Słudze Bożemu, Towárzyízowi Jezusowemu, 
tę przysługę świadczyli; Ze Akt wefelny y Przenosiny moie, 
præzencya fwoia uczcili ; Sam Pan y Bog шоу, ¡pfi T>EUSt 
obecnością fwoïaw Domach Ich,y Kamienicach, przebywać od 
tad będzie. Eût сит Eu DEUS. A czegóż więcey chccćie? 
y chcieć możecie h Kiedy Bog z Wámi: StDEUS/Pobtfct.m^ 
quit contrar Záto, żcsćie tu u Błogosławionego Jana REGI- 
SA, náiednç y drugą godzinę, Gośćiami byli; Gościa Naypoża- 
dáňfzeg.o,BoGA famego; mieć wdomáchWáfzych záwfze będzie­
cie ! Ipfe DEUS ertt cm Ей. Jákofz słuchayćie у patrzcie, 
co zá tym Gościem do Domow Wáfzych poydżie ! Wizy- 
llkie ol tych czas utrapienia, Powietrza, у niefzczesćia,z To­
rnow Wáfzych uílapia, &d mors ultra non er։tt net^ lu£iw>, wc^do֊ 
lar er.it tdtraX Д ná ich mieyíce, wfzyílkie Biogosláwicl.ltwá 
Boíkie, wfzyílkie fzczęśćia y wefela náílapia ! Mówże iuż ka­
żdy befpieczniel Estatus fűm tn qu* diïïafunt miht\ о iá­
kom Gç ferdecznïe uwefelił z tego, co mi tu powiedziano, że ։ 
ztad da domu mego, powrócę iák do Domu Pańikięgo : in 
Domum Domin։.¡burnt։.' Bo tam Gościa miłego,záílánç Boga a 
famego : ff DEUS. ogdybyiz Gę ták, iákos powiedział, 
íláfo: Etat mihi ficundùm ^erlumTuum ! Stanie Gę nie omylnie! 
tyko przydayćie ; co tamże w tym Píalmie náílçpuie : Eat 
fax։n ^virtute Tua» & abandonna in TuRRiBLiS- Тай ! Będzie í.áte»
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czny pokoy, będzie wefoło wfzędźie, będzie doflátek wfży- 
flkiego w Herbownych Wieżach Wáízych ! Abundantia inlur- 
пЬц$. tylko w tey Cnocie y Pobożności ku Bogu y Sługom֊, 
Jego, trwayćie. Fint in «wrtuted Kończę Wefelny., do Prze­
świetnego Miáílá lego komplement, podobnym niegdy Te. 
goż Pfalmiiły, do Tegoż pobożnego, y owfzem iuz w cále Miá- 
fíá Bożego. Glorioja diSłą ft-nt de Te. Qvitas Dci\ przy dokoń­
czeniu Píalmu 86. Komplementem. Sitiit latantium omnium, ba- 
bitaîiofd in Te\ Niech wfzyfey. Obywatele л iáííá Tego, ták 
długo, Wefoło żyia, póki ich poft ftra futa,. ná Gody Niebieíkie 
z.Barbara S. nie wczwa- Бесе Sponjïy exite. Y ná Wefe- 
le Błogosławionych Mieízçzan Niebieskich, ad Societatem Qvium 
f^pernorum, nie wezmą.

Jużby Nam czas z Wefeła, bá nawet y iuż z Przenosin, 
do Domu ! ále Was ieizcze ná Wety proszę ! Albo fobie ie­
fzcze íprawmy. y uczyńmy Kollácya Wefela ludzi bezbożnych, 
Z Wefelem Błogosławionych Sług Bożych. 'Èe.att fervi ilii- Má­
ja Panowie światowi, Adundas autemgaudebit՝. Mái# y Święci 
Słudzy Bozi, Wefela fwoie, iefzcze y tu ni ziemi : Servite T)o- 
mino m ințitțA. Niż ImQboygom, do owych; Tym do pożą­
danych, z źięmt do nieba* Venite RenediSli-, Вели, Podźćie Bło­
gosławieni: á Owym niefzczęśliwycc, z ziemi do piekła Prze­
nosin przy idzie ! itt maiedicłi. Jákofz у to wjutrzeyfzey E- 
wángelij Wefele Filio Regis, ęhoćci od Krolá Niebieíkiego, Л- 
fțule eft Regnum (felor um Homint Regi- fpráwione; Qui fecit nuptias՝. 
jefzeze. tu znáé ná tey ziemi bylo ! Bo z niego, ieizcze kogoś 
rugida, у Przenosiny do piekła czyni#, ligotu mamb us Çfe pedi- 
Ьм, ; dopiero mu ręce y nogi wiazác każ# ! toć iefzcze, Znać 
miał do. tych czas wolne, у ręce , do zarobienia fobie ná Nie­
bo In ftaw meriți i у nogi do uśćia potępienia; iefzcze był m 

ftatie/vi*, iefzcze fię mógł od piekła wybiegać ! Dopiero, iák 
go śmierć záfzlá, у finutne po Wefelu, ná inny świat Przeno­
śmy : iuż ręce. do. roboty ., у nogi związano do drogi !■ zgoła 
iuz ftatw menti (id ղոճ ulial !՝ Jak nas ciemności śmierci ogar­
ną, Proijcite in tenebros, iák noc oldatnia zaydźie: iuż robienie 
iiodobna. k'enit.no,x.1 гп y u anemo potent operand. Zkad iefzcze 
ię daley znác dáie., ż.e tu ná ziemi, ták ludzie- Swięći, iák у 

Światowi., í# iáka ná Wefelu Î lecz, Açh! iá ko rożne od sie­
bie oboie te. Wefela b Ale dopkroż o! iák dalekie > iák niebo 
ęd ziemi, ówfzęm, aż od dná y przepaści píekielney, Przenosi­
ny Błogosławionych, od Przenosin. Przeklętych, Czytam ։n 
Speculă. Exemplorum, że Brfknp ieden wielce nabożny, zwia- 
feczá do laná Świętego, ( Páuoná czy Ptużby, iá kom țiâtnie-
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nil, dziáieyfzcgoBÍogosÍáwonegolAVA.) Теп tedy Biíkup, gdy 
począł bydź kulfony, uroda, do ílolu fwego niewinnie, bo z 
miłosierdzia.,, záproí^oney pewney, álbo rączey w eile nie»? 
pewney , bo tylkę ną usidlenie pobożnego Biikupą od czártá, 
w icy poíláçi zmyśloney iąkiś Kiężniczki.; niby tę> przed obra­
za Boiką, do.Ęilkupd fięućiekaiącey! Dádzatym czáfem znać 
Biíkupowi; że iákis ubogi Pielgrzym, iąłmużny u drzwi prosi, 
(á to byl Jan S. Ew.angęiiil á) A ż ovy á prawdziwie dworna.-, 
ále zmyślenie Dworka, każę fię wprzód pielgrzyma fpytać ! 
Daleko z nieba do Pieklą է A S. Pielgrzym, odpowiedzieć iey 
kazal; tepicy ten, fani wic, ęo fię oto pytą,! wfęak rnuśiaf 
tę drogę ná iwych nief częsliwych Przenosinach przemierzyć. 
Spłonął od wílydu, ná tę odpowież, y w pieklo.,przepadi Dya- 
bel ! Więcby, naynjilśi moi, fpytâç y Wam, z iedney ilrony 
Bogacza; po fzátách ílroynie Çodpwych. tnduebatifr, b.yffb 
purpury ՝•> po codziennych iák ná.Wçfetu bankietach, Epulabatur 
/jdendtde} z zallóla do Pięklą, miáfio do gręby,Tr^cnięśionego l 
fępultuA eß m infirną ! Zdrugiey il,ron.y Lazáryá ubogiego ; po 
śmierci,zpodítolu ná lonoAbrąamowe od Anjęlow zaniesionego. 
Aż oba zgodnie odpowiadała ! Ach dálekiefz to nafze od siebie 
Przenosiny! Adagntim.c.h ioą inter noß. Ani. jozum poymie, ani 
myd przemipzy , á ni. oko doyźry; ani ucho x choćbyś fię od 
wrzalku rozpuki, uslyfzy : ԳԽ ocuhs ajtdit»пес tetris attdivtt> 
пес щ cor afandtß. Qu* Цеім prepar avi t, ták L) ¡Igent ib ies у
íáko tú ( co S. Auguílyn dokłada} O di en td tufe. Poza, 
równie, bo iedenże Bog,, nieikonczenie miłosierny^ iąko też у 
Tenże, fpráwicdJiwy nieikonczenie ! Zárownkfz z oboiey Hro­
ny ! iák u Eázárzá! PO vnomentaneum & leve tribulaționif^ ná- 
Hapi sternum gtoriJt pondiiß. Páku Bogaczá ( według tegoż Ап- 
guílyná) po вдтгад® tjuod delecbabąty náfiapi: atțrnnm^uod 
cruqatX zgolá po zátownieoboygá,lubo rożnego, złego álbo do- 

. brego życia, momencie; (uboć też rożną, zła albo dobra, wie­
czność Oboygu náHapi, ále igdnąk. oboiá zárownie niedouczona! 
Ach ! nieflcończona ! у iefzcze po tysiąc kroć nielkończona !

Aleśmy, fię prędko ,, ná Ęrzenośiny zaciekli ľ wróćmy Hę 
wprzód ná Wefele! Ŕzeklem, y ták lęił f że ieízcze y tu ná 
ziemi, choć, ta in bacßachtyw^^^ у Święci, у Światowi;
у Zii, у Dobrzyc iák ná Weíèlu żyią! które Wefelą (iakom_> 
także rzeki ) w tym fię zgadzała., że oboie momentem prze- 
iriiiaią: Oboie Ńftptfit^dtAtnftntGalila^. to ieił : п-лял.

A po oboygu WeRhi, nieíkonczone ná .wieki wie­
czne, nafiępuiąPrzenosiny ! Jelzęze y,w tym fię wefela te_? 
zgadzają, ze oboie z fmutkiem у z,utrapieniem, mniey więcey, 
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záwize Га pomiefzáne ! lub rázem, lub alternata, ^Alterno re- 
deunt choro, fijfits &/ Gemitus* Ná każdym z tych Weŕelu, iako 
ná Gáliieyíkim ; у wino lanficans cor , y w о dá, Ауна tributado- 

nofira fimiGima theatro. Z tad ow choc Pogánlki Cefarz, do w 
kolo lłoiacych, przed śmiercią, mówił - Amict\ remene Scénam 
perecimos ? Ná tym theátrum, Wfzyfcy у Zli,у Dobrzy Akto- 
rowie, ( iák ná Weielách bywa) rożne Spektákulá, Sceny, у O- 
pery, przed niebem у ziemia, ále fame tylko, álbo Komedye, 
albo Trâgædye, to ied z wefelem y z fmutkiem zmieizáne, wy- 
práwuiemy! SpeSłaculum farit fitmus & Angeln ftp HominibusX 
W tym Cię zaś, oboie te Weiela, daleko od siebie roźnia ! że ná 
Weielách Świętych y Błogosławionych Sług Bożych, Nuptia 
fafta, non ficta. Weíele prawdziwe, izczere, nie zmyślone_?, 
Jecura mens, у наfi juge Convivium 1 gruntowne, do zbudowania֊? 
Nuptia facta ! A lub fiç y tu, ná tym Weielu, czáíem co ímu- 
tnego zawinie, álbo iákoby wody y utrapienia, Aqua tnbulati.

skim , przymiçiza; Impiété hydrias aqua : przcćięiz to prçtko , 
zá przyczyna Pánny MARYI Poćieizyćielki utrapionych, Pan 
JEZUS, w weiołe wino, Ушит latificans, przemieni; Trtfittia 
ruefira, convertetur tn gaudtum , właśnie iák wodę w wino ; Gu- 

fiavit aquam, rutnum factam. Ó ! nie tak, y nie raz nie tak,Wc­
iela świata tego : Non fie tmpij, non fie 1 wizytko opák świat 
idzie ! Weiela krótkie у nieprawdziwe, ále zmyślone, yniefta- 
teczne, Nuptia ficta \ Nie tylko przeto, że tak częlłe rozwody 
po Weielách ; iákoby to tylko dla Ceremonii, zmyślone tylko 
per fictionem juris, Przysięgi у Śluby były! Nuptiaficta. Ale bar- 
dziey iefzcze dla tego, że w złym lumnieniu, prawdziwe We- 
iele bydź nie może: Coś tylko po wierzchu, na pozor , y na 
twarzy weioiość pokázuia; A w iercu mola у ímutek n e zno­
śny czuia! iák owe iáblká Sodomskie; Coś czerwonego, coś 
ozdobnego zwierzchu, y w oczy! á wewnątrz robak irrmnienie 
toczy ! Więcey Takich, ná Weielách światowych , co Im itę 
czoło śmieie, a iercc płacze ! Դսրտ major lachrymas ridet t & 
ւոէա habet\ Coś ći iię też tám cżaiem , wina lżezerego , w 
ręku u Páná pokaże ; ále y mały tylko kieliizek, Calix tn ma­
nu Domini rumi meri, y to, y tego niedługo, ieizcze iię cza- 
iem bankiet y ftoł nie ikończy ; á iuż winá nie ftáie , ruinumnon
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Aż owe náize Weiela, owe roskoizy y uciechy, co iię to z rázu 
coś pra-



coś prawdziwego, coś wina fzczerego zdało, mini meri: iák 
przyidźic náfchyiku życia, do śmierci; aż fzczerc, na dnie_> 
piekielnym drożdże fax ejus nonefi exman։ta\ aż (ię nam wino, 
w żółć gorzka, у gorlza niżli imocza, obroći: Fel Draconum—s 
minum eorum\ aż owe ná pozor z rázu słodkie kánáry, 
Jflenduerit m mitro color ejw*. w iad fię iáfzczurczy, przy koncu 
życia, zamienia* infine mordebtt ut colubtr\ Ba czaiem iefzcze 
y zá żywota, u owych fwywolnych, у zbyt fię wefelacych, pra­
wdziwie iák ich zowiemy, Panów młodych, у Synów Marno­
trawnych ; po rofprofzoney cum meretricious у ílráconey fortu­
nie, przyidźie do nędzy oftátniey ! po zdrowiu przepitym, do 
nicpoczćiwey choroby 1 po siłach у urodzie ftráconey, do z 
káncerováney zgnilizny; od ktorey fię nos nietylko zatykać, 
ále у upadać częfto musi : po Materacach do gnoiu ! po Már- 
cypanách, do młota, by też z W'ieprzámi, deßliquisporcorumX 
po Winie y Alákántách, do pomyi z świniami 1 Tak to zni­
kome, ták niefláteczne te wefela światowe, Kuptu filial coś 
ná nich zrázu, niby to wina prawdziwego pokaża, á w rzeczy 
lurá ipíymowána, albo coś trochę ulepem przysłodzona ; coi 
głowy tylko, у płonney apprehcnfij zágrzeie, ále do wnatrza, 
y do żoładka, dopieroz do lercá nie doydźie, latificans tor ! chy­
ba po wierzchu krew zapali, у iefzcze w fza ona malignę wpra­
wi: Ze fię nim, iáko beilye opiwlży; młynkiem fię toczyć, 
W koło obracać, у niby ná Wefelu, tańcować; á w rzeczy la- 
mey, w głowę z defperácyiczçílo zachodzić poczna, Impij meircu- 
itu ambulant. y rozumieia fzaleni,że w tym cyrkule wiecować 
będą 1 aż iedna raza» extrema gaudij luctus occupas Aï iák do Cen- 
tram.Cyrkułu tego przyidzie; w punkcie, w momencie, tn puncto՝ 
ad inferna deJcenduntX Az czçílo (iáko tysiącem przykładów siy- 
fzemy ) z puł tanecznego koła, iakoby z centrum larnego, z puí 
Wefela ziemskiego, przychodzi ná Przenosiny do piekła! in^a 
puncto ad inferna* Ciągnąć On i pokiey moga, y czáfem aż do 
drugiego dniá białego, przeéiagáia dni fwe Wefela: Ducunt dies 
fins. A o smicrtelney nocy, áni im fię sni ! iákby iuż noc, ná 
záwfee minç’à. Кох praceßitl iákby fię indijßlubilimsncutoMa* 
trimonij, z światem y z uftáwicznym bez cieniu światłem, & 
fine nubes dies ! á zgoła z fimym dniem ożenili ; ZJxorem duxi 
(¡¡Г ideo fyc. dueunt Dies* aż po tych choćby naydłużey przcćia- 
gnionych dniach wefołych, y z iutrzeyízego zaraz Wefela, bá 
iefzcze ledwie nie od Ołtarza, à cornu Evangelij: niefzczçsliwe 
do piekielnych ciemności naiłapia Przenosiny : Proijcite eum itt 
tenebros exteriores ! Właśnie to ludzie światowi, á zwíafzczá Pá- 
nowie Młodzi, wedle Mądrego Salomona, fic Homines capiuntur
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ut hamo, pofzli ná owe drobne y głupie rybki, Skacza y w ko­
lo wędki, właśnie iák ná Wefelu táncuia ! Co raz to wędki, 
z rázu niby oftroźnie,lkofztuia; y rozumiete,żc ná wefelu bán. 
kiét mieć będą; iakofż coś po wierzchu fmákuie; á piekielny 
też Rybak,co raz wędki niby popufzcza : bá y bez wędki, to idl 
powabem zrázu od grzechu wolnym, nęci ! Niechże nic drawny 
kalek oraz y z wędka, choć nie odrożnic połknie ï aż odre^s 
-wewnątrz iitáione żelazo, wnętrzośći ryie ! Perce fię kráie ! á 
robak fumnienie gryzie ; śmierci fię lownáiacy ; y owfzcm, 
-nád ty a iac śmierci uprzykrzețifzy , Vermis cor um non monetär \ 
Aż moię rybkę , albo raczey iuż iáko Iwoiç, piekielny Rybak 
pofzárpnie, aż ná śmiertelny piaCek, którym Jcy oczy záíypte, 
aż ná brzeg wieczności wyciągnie ! áz ze wfzytkiego, iáko z 
lulki oikrobie , á czáfem y z íkory lamcy odrze 5 ták trupá 
w ziemi, iák lulkę ná pia&u porzuciwizy, AW^ in ignora Pali- 
nure jacebis arena ! Acz iefzcze o ciało, o lulkę, у o fkorę mnicy- 
íza, Alumine anßiblims put։refiat\ o Rybkę, oDufzęnaybardźicy 
idzie 1 która piekielny Oprawca porwawfzy,do kuchni, nie- 
ugáfzonym ognie, Ardpribt»/«zyvzmtewybucháiacey, co prçdzey 
nicśie. (Ol nigdy, krwáwemi łzami nie oplakané, z igráia֊ 
cego morzá, do bełkotliwego ukropu, do panwi y kotła Prze­
nosiny ! ) Zęby te świeża, Pfu Cerberowi zgotować za fpecy- 
al. Cibití ejui еІеСІМ ! Aż niefzczęśliwe rybki : iedne rylute , 
drugie kárbute, trzecie platáte, у w dzwona kráte. Aż te w 
robole wárza l owe w oleiu, ba w fmole fmaża! mnieyfze ná ro­
dach, áwiçkfze cum magno aculo ná rożnach pieką ! Mowćielz 
do siebie wzáiemnie, ( iák owo czáfem pobożne fiaddá do sie­
bie mawiacie) moiá Rybko ! czy fię z którym z nas (uchoway 
Boże ) ták dziać nie będzie ? Sic homines capiuntur 1 Powiada- 
te ( o czym y náfz Delrio ) o Czárownicách ; że ná fwych z 
Czártem ná lyfy górze Wefelach ; czędo ie ták Diabeł mami, 
Że im fię zda, że Márcypany , Cukry , Alákánty ná fiołach, 
jędza y pija, y íkacz&l у iefzcze fobie czáfem do domu zácho- 
wuia á gdy nazajutrz ták głodne Báby, ( iakofz znác, bo zá- 
wfze chude iák ízczepy ná dos gotowe) iák przed tym były; 
chcąc fię posilić, do Marcypanu rękę pośięgna ; aż tu albo nic, 
álbo gnoy tylko у fmrod, w kiefzeni znayda. Świat właśnie 
iák lyte gorá ! ŕzumno, dumno ; á wpięły zimno! gorno, choć 
iyfo : Ludzie у Stadła bezbożne; iák Czárownicy, у Czaro­
wnice. Dla tego ich wfzydkich, ná- dos piekielny, Bog y Sę­
dzia íkázuie! he in ignem ! Y rozumiete, że tu ná świećie te, iák rá 
prawdziwym Wefelu! "Aupnefacia. Aż iák lm do Dotou fwego 
do grobu wracać każa, ibitAomoyindomumaterrkitațis/иа\ & tn pul
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verem revert érit- iák fnern śmiertelnym zaina’ in at er n am dau֊ 
demur lumina noe/eml. aż Owi Fira dtvjtianutn, co iiç to iáko 
Mężowie z Zonami,, tak Oni z Bogáctwy pożenili; (żeyfpać 
beż nich, że ták rzekę nie moga) ¿prwí/erswr /отпит Juum^ ! 
Nie rýchlo fiçocknawízy, poWeíelu, nic, tylko ícn y marę, al­
bo máry, podle siebie znayduia, nihil invențrunț m manibus/іщ.

Dla tego4, wzwyfz. ppmkn.iony Sajómon, przynamniey po 
fzkodźie у doświadczeniu, mędrlzy! śmiele fię-z próżnego świa­
ta tego Wciela r rifitm repuîțtvi er*or.em\ & gaudia dw, Quid 

frußra. decfperit \ А іа у wy przyda у m-y ! ^utdfrußra. dea pul 
Wizytko to zmyślone rzeczy! Nupiiaßc/ճձ A ieizcze przed 
tym, у Ociec jego Háry Dawid, przedrzega wfzytkich iá­
ko Synów : Fdÿ Ноттцплу ue„ quid ddțgțtu 'vanitatein). O gîu- 
f>ie dziecka! nie ludzie , lecz nie dorośli ieizcze Synowie^ 
udzcy: Fily Pdominum, właśnie (jakom y nie raz wyżey na- 

mienil.) iáko Tanowie Młodzi, y świeży wefelnicy ! na coż 
fię to, tak bardzo y ták ízajenje Amam Ament ! w marno­
ści światowey, iák w wTafney Zonie, у ieizcze bardżiey, ko­
chacie ?՝ t/z quid diligitis 'vanitatem'i Na co ,. oczy wifi ego , w 
poprzyśiężoncy przyjaźni, kłamliwa iák Zony, Izukacie? g/ 
quanta mendaeium !

Ale,, ná coż to ták daleko, albo do morza po ryby chodzić; 
álbo ná łyfa gorę,.po czarownice latać? kiedy w blifko jutrzcy- 
(zey Ewangelii, jawny dokument, mamy, znikomośći Weiela_5 
świata tego? Wnidźie dö izby (lolowey, Kroi у Gofpodarz: 
obaczy tam Gościa, niepocześnie iakoś uftfoionego : у z gnie­
wem Go okrzyknie ? g/smodo buc intraßt, non baben՝ eyeßem 
ł^up tmiem ? Co ieił dla Bogá! wízák to tu ubogich,, odártu- 
iow, w pul nagich kalekow, з zgoła, kto fię tylko nawinął, á 
nie leni! ;֊ nic tylko ná to Wefele záprajzáé, ¿luoßun^ inverted» 
ta, wpcate ad Nuptias ՝, Ale też gwałtem wçiagáç у wpychać, 
tenże Kroi przed tym kazal ! (empelle intrare, byle koniecznie 
Boly záfadziq, iźbę napełnić : utimpleatur Domus. A z kadże 
taka odmiáná w ochocie Gofpodáríkiey ? że odártufa tego, 
ոճս» habem 'veßentf '. г zafloíá rugować każ-a ? pieknać ochota ! 
zaprośiwfzy bá у wciągną wizy Gościa, zamknąć przed Nim; 
bá iefze у iamego oknem wyrzucić zá wrota ! Projette Епт/. 
Że fnać, świctno-Godowey bláw.atney fzáty niemiał. Tákac to 
pofpolićk u ludzi, choć to ná ludzkich ucztach, nic ludzkość, 
ále grubiánlka nic polityka bywa ; ze nábankietach,bardźiey So­
bole y Rysie, y inne dzikie befiye fzácuia y fz.ánuU-niż y naygo- 
dnicyfzego Człowieka, tylko że nie ílroynego ! Ale ná Gonach 
Sług wiernych Chryfiufpwyęhyktore famŻcDenKrol Niebieflû,ic- 
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fzcze y tu ná ziemi fpráwuie, to ieft il Stołu Páníkiego» Çhle՜ 
bem y Winem, Ciałem y Krwią jEzusdwa zárt á wion c go, nie 
ták ! nie o toć Goto bito,że ílroyney fzáty,á zwłafzcza zwierz­
chnicy , riá grzbiecie nie miał! boć Go tak odartego profzono, 
bá gwałtem wzięto ! Aie przeciwnym owfzem ipofobeny, 
znać, że tó był iakiś światowy Gáfzek, co to nie wiedział, bá áni 
słyfzał, co to u Páná JEZUSA, zá Vefiis Kupttalis'l fnać fię u- 
boflwá Chryiłufowego y iwego whydźił, á światowa hę wefel- 
na moda uftroił ; to icfí, byle po wierzchu ná grzbiecie *wie- 
tno, choć wewnątrz, wfercu y ná fumnieniu ciemno; byle fu- 
knia zwierzchnia była cała , choć lnterula, choć niewinności 
fukienká, ná drobne kawałki podarta! A icżeli iefzcze w cu- 
dzey y pożyczaney chćiał fię popifac,dopieroż w gwałtem w wy- 
dártey fukni, do Stołu Páníkiego, bez reílytucyi poizedł; pe­
wnie, ták nie ludzkiego zdziercę, iáko fam pełen ludzkości, 
fíomini Kroi y Pan miłościwy, z gniewem rugować od 

-Stołu fwego każę! Forts Canes, precz psinie ludzcy, z We fela 
y od Stołu mego! Co to zá cudze fuknie łapać y milczkiem 

՜ fzárpác y drzeć umiecie, y iákby to nic, do Stołu mego iść 
śmiecie ! Woli Pan JEZUS, choć y w wytártey, bá choć wpo- 
dártey, byle fwey wlafney, niż w cudzęy, ábo wydártey, by 
nayświetnieyfzey fukni, u Stołu iwego ná Godách widzieć ! 
Mnieyiża oízátç powierzchowna! Choć y u iamey Krolowy, 
rozmaicie fię po wierzchu trafi, choć z rożnych płatków fuknia 
łatana : Ctrcumdata asarietate. Sama Integraos anta worum, 
całość fumnienia, y niewinności fukienká nienárufzona, niepo­
kalana ; to to fzátá Godowa ! to ajefits Kapitała ! To to fiola 
glortaX to fukniá Ślubna! kázdey, ále ofobliwie dźiśieyfzey Ö- 
blubienicy Chtyflufowey, Dufzy Błogosławionego REGISA , 
Omnts gltsrtaFilta \EGIS. ' pierwfza ná Chrzcie S. wzięta, Stola prb 
та, у w cále záwfze w niepokalanym fercu dochowana (iákom 
namienił wyżey, o czym у niżey , ) Sukienka niewinnośći ! 
։A ze nie każdego, ba rzadko kogo, ná tę Sukienkę ftanio 5 
więc gdyby był przynamniey ten w Ewangelij Godownik, iáko 
Syn marnotrawny, wytárfzy, bá y odárfzy fię między ludźmi, 
wprzód niż do iłołu pofzedł, (powiedział fięfzczerze, y odkrył 
iákiemu Oycu Duchownemu, Pater peccavi\ ßdyby fię był na­
gości fwoiey nie wiłydźił, á choćby fię y zawfłydźił, byleby 
iey płafzczykiem wymówki nie pokrywał; pewnieby fię był nád 
ferdeczna Jego boleścią y nágoscia użalił, ták ludzki Kroi y mi- 
łośierny, tiomim Ąegi ; ták Gofpodarz ochoczy ! który mu Chle­
ba y Winá, Ciała y Krwi fwey włafney nie żałował ; dopieroż 
by był » y nayprzednieyfza ze fwego Skarbcu przynieść ízátç 
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rolkazał, y nagość Jego pokrył. Cito pr ofert e ßolam primam \ 
y ieízczeby Go , nie tylko miał zá Goséiá , ále zá Syna, fíic 
Filius meus \ zá Oblubieńca! Sprawiłby mu był, y wizyt: im z 
niego Aniołom twoim, Gaudium eß Angelu, fuper uno peccatore 
panitentiam agente\ drugie, iáko Drugiemu Synowi, \Velele_5, 
Fecit Nuptias Filio fuo\ y drugie, z łatka rwa poświacaiaca, Za­
ślubiny : Date annulum in mąnu ejus. Ale , że nagość twoię, 
napizod przed czeladka zataił, mniemáiac, że mu to w ciżbie 
uydzie -, Potym; choć Go iuż tam Kroi, wikroś terca przeni- 
áiacy, y Jego nagości; doyzrzał , Fidit Hommem non դօeßitum. 
y słufznym gniewem, acz tylko tnac icizcze przez natchnie­
nie wewnętrzne, wwłafnym tumnieniu; potym przez Kázno- 
dźieytkie uftá, ledwie nie iawnię okrzyknął ! Qupmodo hue m. 
traßi\ non habens rueßem? Smiałżeś Mi. fie tu , z wlzeteczna 
nágoscia Twoia, y ná oczy pokazać ? Smiałżeś, u Stołu Me­
go Chlebem Anjelíkim záPáwioncgo, twym ścierwem świecić? 
non habens njeficm'. A on co na to? A to! miarlo tego, co 
miał, albo od żalu do, nog Pańikich , albo od wiłydu pod 
iłoł ow upaść, y tám wtkrutzonym tercu , przynamniy o okru- 
fzyny .padáiace z StołuPáriíkiego,między fzczenięty prosić. Flam 
(f Catelli edunt de micii, <ju<*; cadent de menfd Dominorum fuorum ! 
Aż On, w uporze y zawziętości, zamilknął. At Ule obmutuit, 
iákby mu gębę z wiazał ! A Kroi też, iuż diużey cierpieć, 
ták krnabrney w złym zaciętości , nie mogąc ; zwiazać mu 
ręce y nogi każę, żeby fię iuż więcey nie mógł odiać, áni 
liść wiecznego potępienia : Ligatu mantbus & pedtbus \ y ták 
do wieczney ciemnicy wrzucie : Irwcite Eum in tenebros exte» 
ores\ Ibi erit flttm &ßridor dentiunf. A Ja powtarzam : y Wy 
po tysiąc kroć razy, záwczáíu w fobie y fobie mowćie! O! 
nigdy, kiwawymi łzami nie opłakane, z ziemi do piekła, po 
znikomym Wefelu, ná wieczny płacz y zgrzytanie zębów, 
ludzi złych, á wcześnie pokutować niec> cacych, Przenosiny!

Nie takie u ludzi, przynamni zawczáíu, á rzez erze pokutu­
jących ; dopieroż u ludzi Świętych, á w tzczegulnośći, u Ná- 
fzego dziśieytzego Nowego Błogosławionego֊, iákoby Páná_-> 
Młodego Jana REGJSA ; nie tákie y tu ná ziemi Wefele, y 
w Niebo Przenosiny! Nie ná pozor tylko, nietrwałe y zmy­
ślone: Nuptia jf De : Ale gruntowne y prawdziwe: Nuptia fa» 
¿la Prawda 5 że y u. Świętych Páníkich, y u Náfzego Błogo­
sławionego REGISA ; czáfem fię też fmutek między Wetelcm 
zawinął : Mtfientur medys gaudia lulłibus ! (iák to, ná tym nie- 
iłatku świećie, rozmaicie bydź musi; choć y u Swiętey DufzyJ 
Ale to tylko po wierzchu : Cireumamicła njarietatibm. z\lo> 
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na fercu wewnątrz, záwfze Báteczne, famey fię Niebie/ki chwa­
le rowndiące Wefele : Omnts gßrta Ftlta. FEGdS\ to icft Dufzy 
Błogosławionego REGISA ; ab intus \ wewnątrz!

Powiádáia niektórzy Autorowic ; y z njrni, Wielebny Bedá; 
źe owo w Kánie Gálileyíkiey Wefele, było Jana S. Drużby 
( iakom rzeki wyżey ) Náfzego Jana B. Do tego, Inni przy­
dała ; że z Owa potym Jawnogrzefznięą, á Náoílátek ppku- 
tuiącą, czy Magdalena, cZy inną? Jakoby Jan S. widząc cud, 
wody w wino przemienioney : zaraz Oblubienicę opuśęił. (iák 
potym S«, Alexy y inni ) Oná zás láko էգ urodziwa y młoda, 
ná rofpullç fiç udáíá • ále potym , od. Tegoż Jana Świętego, 
do pokuty, y do Obryftufa nawrócona. Żywy to,Wefęla,y ży­
wota B. REGIS A Obraz ! Naprzód, z pierwfzego Imienia : Y to 
Janowe Wefele ! Z drugiego Francifcus Pauper ytam uba- 
Й wo było ; Winą nie Bálo ! Non habent\ Z wokácyi też у Папц 
fwego, właśnie Iezuiçkie Weíele ! Vocatw eß- & LĘSZJS, cum Di-, 
ßipulu քսՀ ! Profzono y Pánny MARY I ,ná toż (iák y tu dziś) W e- 
íele! Et çratMaterlESZjibu Byloná oílátckWeiele to, (iák y dźi- 
siey.íze náfze) in Cana Gaïdar w tránímigrácyi,álb.o w Proçeísyi.

Nie upijał fię jednak; ná krótkie światowe Weíela, Jan S. 
áni Náfz Jan В. Ale owfzem; świat, y świetne fplendory, ¡n 
jole poßiit tabernakulum ßturn^ у Senatorii;rey, w Kr ol e (i wic Frán- 
cuíkim, Fámiíij Doílátki, ( w których fię drudzy, iákom rzckł 
wyżey, Víri Dtyttiarum^ iáka w Oblubienicy kochają ) porzu- 
ćiwizy; poized! w kompanii z Panem JEZUSEM ná żywot 
Apodo liki, ná Ban MiíTionáríki, á zgoła ná Towárzyíki jezu­
icki. Ęt tpß tancjaam Sponßu^ precedens de tbalamo ßta, Náwet 
y potym iuż w Zakonie ; zolláwiwízy iákilzkolwiek wczaśik 
y łóżeczko çhoç ubogie, wybiegał ufławicznie piefzo, z domo- 
wey Komorki, álbo Celi. : à Summe Calo egreso Ejus ; ná pra­
cowite MiíTie ApoBplfkie, po nieprzebytych láfách, y niedoíle- 
pnych Íkáláçh, z gory ná gorę, iákoby z niebá ná ziemię, âßrnt֊ 
mo C£l°i Qlbrzymíkim prawie, z wielkim Wefelem, ppśpiefzał 
krokiem, Exuttayit utGi^as» ad currendam <-иіат\ zbáwienia_5 
dufz ludzkich, iako błędnych po dźikiey puílyni owieczek, z 
niefprácowána pilnością fziikaiąc, у zá merçii íiç przez oílro 
ciernia przedźieraiąc, álbo przez twárde opoki czołgaiąę. Ná­
wet raz, z wyfokiey łkały ípadjzy, у nogę çáte, złamawfzy; у 
z tym wfzytkim ná modlitwę upadlzy, niezwyciężoną cierpli­
wością , inyiffą patient i a ( iáko mu Kosćioi S. przyznáie ) do 
chorego, fię, у innych, fam (kaleczony, na mil dwie o kuli 
prawie czołgał; á tam dopiero odwinąwfzy nogę, cudownie^ 
zdrowa, w nagrodę fwoiey pracy», obaczyî, у fam podobnie wie­
lu chorych uzdrawiał. idę



Idę z Dawidem Królem, á oraz z náfzyrn RÉGISEM, y 
dálcy w tymże Pfalmie : SNfeę հ/?, qm fe abjčondat à calore е)м\ 
Żadna fię wioíká y chata , żaden lian nie zátáil, przed jego 
paláiaca, y wízytkich zápaláiaca, miłością Bogá y Bliźniego 1 
Prawdziwy Syn Oycá S. Ogniiłego Ignacego ; który iwoich 
Towárzyfzow Jezuitów, naopowiadanie Nauki Chrześćiańikicy 
rozfyláiac, tak im mawiał : he\ omn a incendtte, & infiamma- 
te\ V owizem, nietylko fobie miał za naypierwiza Regułę Oy­
cá S. Ignacego : Finis, toujus Soctetatis eftt non fildm filutem Juamt 
cum Do G. curareJed cum eadem., mipen.se in fàlutem Proxtmorum 
incumbiré՝. Ale też, zá Práwo Boże; Duiż ludzkich, zwła­
szcza ubogich, do Boga náv^cánie ; ¡Lex. Domini, convertei s a. 
wma<s, iáko tám, tenże Pfalm mówi : y zaraz tamże przydá- 
ie : Tefttmoąium Domini fidele fapt ent i am pr aft ans Purvulis j Ná 
Kátcchiímach, ná uftáwicznych náukách Chrześćiańskicb > dla_j> 
Dziatek ofobliwie y Proiłakow, Sapienttam pmfiant Parvulis. 
Лет. iiç у Ludzie Godni, ná Jego Naukę Chrześćiańska, ćifnęli 
tákdáleçe, że z podźiwieniem у wielu mądrych ; więcey nie­
równie słuchacza, ná Kátechiímách Jego bywało , niż u nay- 
glownieyizych у zawołanych Kaznodziejów ! Nuż iáko íiç 
o niepoczćiwie żyiacych dowiedział gdżie Niewiáftách, ták fiç 
usilnie o Nie, iákoby owlafne Oblubienice, fiára! Ç'iàko niegdv, 
wedle niektórych, oczymywyżey; Jan S. Ewángcliílá» o Ma­
gdalen?, áb4o o Inna Jáwnogrzefznic? ) áby le był Bogu po­
zyskał, áby do. Páná JEZUSA przyprowadzili Domylmnáy- 
mowal; do Pań у Matron pobożnych, częfło z płaczem wprá- 
fzał ; w fłatku у w pokucie, co raz utwierdzał, &c. Acz o 
to , у inne usługi w zbawieniu Ludzkim, wielkie przymow- 
ki, y iáwnç kalumnie cierpiał: Ják to Jezuici zwykli ! z fwym 
Pryncypalem Panem JEZUSEM , m. fi^num cui contradicetur, 
Wfzyțkim ná celu położeni! Jakofz kto zdrowym okiem wey- 
źrzy, y cále ( byle bez Páífyi ) przebieży Ewangelie : uzna_j,‘ 
że prawie Cifz albo Heretycy, Sadduceuízowie, álbo ílárzy Fa­
xy zeufzowic • albo Piśmienni feribowie , у Dokto­
rowie *- у też wfzytkie, ledwie nie de ^erbo ad ^verbum, iák nie- 
gdy na Pána JEZUSA, țak dziś ná Jezuitów, wála kalumnie! 
Pan JEZUS, Potator <wm. Jezuici po Pańsku żyia, у wino czę­
iło pijaj. Pan JEZUS, cum Peccatoribusmanducar ! Jezuici, rzad­
ko pofzcza, á ná czçflowánia chodzą- Pan JEZUS f ducit Tur. 
bas ! Jezuici, Ludži y profłych zwodzą! Pan JEZUS, Commo, 
vet plebemX Jezuici, świat fakeyámi miefzaia! Pan JEZUS pro. 
bibet trfbutum dan Cafri ! Jezuici, przeciwko Pánom y Krolom 
powftiią! Fan JEZUS u Marty, y Magdaleny przesiada, bá y 
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biesiada, Fecerunt Ei C^nam ib/ / Adarthi minifirabat ; Jezu­
ici, z Dewotkami fię bawią! Przeciwko Pánu Jezusowi fię na­
radzano, у ligi у rpizki czyniono ! Quid factmw ? Ecce mundw 
Totus pofi Eum abit, & omnes credent m Епт ; ф/ ryenient Exorna, 
ու; &/ codent locum nofirum фс. ! ták właśnie ná Jezuitów, Не 
rety су у inni fiç zmawiáia, bá y choć fobie indzi przeciwni, 
tu lię zgadzáia, Lu trzy, Kalwini, Jánfeniílowie, &c. A nao- 
Bátek, iák o Jezusie rożni rożnie, iedni ták, drudzy fák! Alij 
dicebant tjuia bonus e/Հ Alj non. Et Schi/ma erat de Eo inter illos. 
I ák właśnie у o Jezuitach ! Ználáziác przecie niewjnność JE­
ZUSOWA, znáyduie z łaski Bożey, у Jezuicką, Patrono w, zwła- 
fzczá Józefów, y Protektorów, luboç czafem ofłrożnych propter 
metum iudtorum Nikodemowi Aleó Nam zá wieża nayobroń- 
nieylża Hanie, famo Páná JEZUSA Imię! Turns fort/ima No, 
menDomin։\ Niech choćby wízyícy Ludzie złorzeczą ! byle_j> 
Bog błogosławił ! Jákofz, famże ten Pan JEZUS, iáko Nay- 
wyżfzy Papież , zá tę nienawiść ludzka y złorzeczeńfłwa, Te­
muż Janowi Regisowi, y wfzytkim innym Jemu podobnynu, 
Beatyhkácya, á oraz y Wefele fprawyie, £eatt eritis, cum ղօօտ ode- 
rent hommes Gaudeteęż Exultate/ y patrzcie, że tá od Páná JE­
ZUSA Beatyhkácya,właśnie, (y ieízcze bárdziey) iákwfpomnio- 
ne wzwyż zíorzeczenílwá, ad literám Jezuicka , á zatym y to 
Wefele, także Jezuickie bydź musi. Bo tamże zaraz, Tenże_> 
Pan JEZUS przydáie : Cum exprobraverint & ejecerint nomen 
rue/ІгигПі tantjuam malum, propter Fi bum Hominu\ albo iáko in- 
dźiey wykłada, propter. Nomen meum. ! Bo komufz bárdziey у 
częśćiey exprobrowano ; (jum exprobraverint ! у w ufzy nie raz 
ná oczy wyrzucano, y fámo nawet Imię у Jezuickie przezwisko, 
gk ejecerint nomen rue/rumy iákoby to zle bárdzo tanquam ma­
lum y z dumy iákis, Non/um./cut с/ter/ Ignacy S. uczyni’; 
że nam fię Jezuitami od Imienia JEZUS zwać kazał; á tá 
przygáná, niby to dla íamey, Imięnia tegoż Przenayświętfzego, 
powagi ! Propter Nomen Me um, Toć by y Swięći Apoílolowie, 
álbo y Ewángeliílowie, nie dobrze uczynili (y dlatego Ich znać 
niektórzy Heretycy w tym poprawiać chćieli y śmieli) żePier- 
wfzym Wiernym, nie kazali, fię zwać Apoílolikámi,albo Ewan­
gelikami, ále od famego Chryftufa, Chrześcianami ! Chybaby, 
nie iednoź to było, PanChryflus, со y Pan JEZUS. Aleucho- 
wayBożE,. o tym, błuźnierftwie pomyśleć.

Wracam íiçdoBlogosláwionegoREGISA! Aczem y przez to 
od Niego, iáke od Towárzyfzá Jezusowego, y Jezuickiego,ze 
wfzytkłemi Nami fpoln.ego,։ nie odfłępował. Te wfzytkie fobie 
г Pánem Jezusem y z Jezuitami fpolne kalumnie , nic tylko 
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cierpliwie: Invicta p itientia ponosił, y tę tak nieprawne, nie- 
fmáezne kaíki, y ludzkie ugryíki, ftraWji to wizytko i ale tez 
wefoJo, y z rádoáéia, iákby był na traktamencie naylcplzym^ 
iákbv z Wciela, po Jezuicka, po Apoílolíku powracał: 
Gaudentes, auomam dtgni Mittßmt, рю Nomme lESť contumely 
amtmt^ ieízcze y n.á tym, w fa mych zclżywych słowach, 
obelgach, y násmiewiíkácb, Wefelu, mało miał Nafz Apofioł. 
nie tylko werb*, ále też y ajerbera^ zá Imię Jezusowe , Bło­
gosławiony Jan Nafz ponosił i iako Apolloł 1 a weł, mówi o 
pierwfzych w Kościele Bożym Wiernych ï Nam g/ jaQuram 
'Bonorum fueßrorwnh-fët ludibria, cum Gaudio:ßjcepß.is^ Przyi- 
mowálisčie z^Wefelem, utratę dóbr у maiętnpśći, nasmiewiíka 
y uragánia dla Chr-yfluía £ in/uper^ cárceres^'.yerbera exper- 
ú y Ale y nadto- ie-flcze , więzienia bicia, y náoílátck śmierć 
famę, ochotnieśćie ponosili. Cum Çaudio ßi/ceptßis. Było to nic 
raz, że Go wfzeteczniMłokofowic, zá odmowione Im Nało­
żnice, ná śmierć ízukáli՝, у zabić chćień ; by była Ręka Bo- 
fka Cudowna, z Janem tym.Náfzyra nie byłat Manus Domini 
crac cum Jlło\ у od? ręku mężoboyfkich Onego nie obroniła—?. 
Jákoíz raz zwlafzczá. Ten Jan գprawdę y Boga, día iedney 
wfzetcczney Skoczki y Herodyády, Q. wîofek fżyL nic dał ! Bo 
zmówi wizy fię kriku, bezbożnych, fwawolnikow s raz po obie- 
dźie, gdy Kośćioł od ludzi.był wolny , niby Go ná Spowiedź, 
chcąc Go okrutnie zabić, zawołać kázali. Ale , iák ochotnie 
z wefołsb Anięlfk^ twarza przyfzcdł $ y pyta, ná coby Go potrze­
bowali? Oni cudownie przellxáízeni, iedni, wftecz, iák niegdy 
w Ogroycu Zydźi.: Ceciderunt retrorßim^ Jeden,zas z Nich , 
w prawdźiwey pokucie, do Nog lego upadł, z płaczem Go 
przepraízáiac, y tamże zaraz,umyślonego mężoboyllwa, Jemuż 
lię fpowiádáiac ! Coi rozumiecie b z iákim WefelemIwoimu, 
Jan Ten, iák drugi Anioł, ( wfzák у o Janie powiedziano : 
Ecce ego mitto Angelum meum. ) z iákim mówię niewymownym 
fwoim Wefèlem , ná łzy pokutniacego patrzał* у fpowiedźi 
Tego słuchał, który ná Jego krew niewinna pátrzác, у deptać 
po niey myślał. Gaudium, cß Angelis>ßtger uno peccatore, pocni- 
rentiam agenteJ. zgoła wízytkie, lubo od Bogá dopuízczenia, lu­
bo od Ludzi prześladowania, lubo od Czártá íàmego pokufze- 
nia. Jan Náfz֊ у Brat Błogosławiony, za wfzyflkie fobie po­
czytał Wefela świata tego. Omne Gaudium֊ cxißimate Fratres, 
cum in icarias t entât iones incider it is.

Pilze Hiiłorya życia S, Fráncifzká Serafickiego, (to ieíl Pa­
trona Imienia drugiego,. B Náfzego Jana Franciszka REGIS ) 
że fobie czáfu.icdncgo, Wefele iákies, śmieiac fię zfaipey po- 
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kufy czártowíkiey, Ten Święty fpráwil ! chcąc w fobie upały
Л • //• I </ í՜* 1 • 1 / </ 1 f »11« ja •Czartowíkic ugásic, uwalał fobie bálwáná wielkiego z śniegu, 

y innych kilká pomnieyízyçh ! y w nich fiç nágo, ná trzáíká- 
• / • /■ ’ i f r* r* 1 • Г» iącym mrozie, taraiąc ; zezártá
iac urągał! Otofz mafz Wefele, czegoć fię chciąło, Zonę y 
Dzieci, Fráncifzku ! y ták pokufę , śniegiem orym ugasił ; y 
niby śmiechęm zbył Biefa, ále świętym! Náfz zaś В. Fran­
gí szék, kiedy fię, iuż nie pokufą, ále admir abilt ad p lur im ar um 
animarum ja lutem çharitate, żarliwą zbawienia dulż ludzkich 
miłością, zapalać począł $ (koro to poczuł, zaraz z komorki 
Zakonney, w polá ná mrozy y śniegi wybiegał, y ná výzor Trze­
ciego także náfzego Franciska Xáwierá, Indyiíkiego Apoflolá, 

bez toru czçílo żadnego, po iifzy brodził, Wśi y Miáfteczká 
piefzo ná Miíliách obchodząc, á ognia miłości Bofkiey, y Dufz 
zbawienia, ugasić w fobie nię mogąc, Aqua multa non potuerunt 
extingvere charitatemy z pomienionym S. Xáwerym wołał: Am- 
pliuí ampluu\ T> omine da mtbi<Mnimas\ cater a tolle Tibi. Precz 
wfzyftkie ciała roikofzy, precz wizydkie świeckie Wefela y 
Uciechy ! Dufz Panie day iák naywiçcey ! to rnoie ná ziemi 
Weíele, to wízyílkie y iedyne w życiu pociechy ! Náoftátek; 
ná oftatnią iuż Miiłią idąc t w famę Wigilia Bożego Narodze­
nia, gdy Go noc w polu zafzła, m usiał fię z Towárzyfzemj, 
( á oraz z Panem JEZUSEM Narodzonym ) do fzopy Páíler- 
íkiey y puíley, fchronić! Gdzie Z wierzchu śniegiem, zboku 
wiátry y zimnem, zewfząd wlkroś przerażony, ná pleurę ( zkto-
rey w kilká dni umarł ) zapadł.
Brat Zakonny Towárzyíz mówił: Oycze naymiliży ! Nie ta­
ką dźiśiay inni Oycowie y Bracia nasi, choćze w ubogo-Za- 
konney Komorze, maią Wigilią! On; z yyielką náfercu, któ­
ra fię y ná twarz wydawali. radością y Wefelem, odpowiedział: 
A za nie wiefz naymilfzy Bracie, że y fam Bog Ociec, Synowi 
fwemu, á Pánu y Pryncypałowi Náfzemu JEZUSOWI, pier- 
wfze ná ziemi przy Narodzeniu y złączeniu fię z naturą ludz­
ką, iáko z Oblubienicą, Wefele, yyubogiey także flaience (pra­
wił : Fecit Nuptias Filio Jùo\ Ná które naprzód, ubogich także 
Páftufzkow zaprosił, przez Anjołow: Ńuntio ruobie Gaudium 
magnum, quia Flatus eß evobis hódié, Salvator Mundi ! Więc y 
mnie (wierz mi ) zá tysiąc Wefela, y zá naywiękfzą ucztę, to 
Banie, że wtey iłaience, właśnie z Panem Jezusem y Páfluízká- 
mi w towarzyfłwie, Wigilią odprawiam : Cufiodięntes rytgiliac 
no Ił u \ Teraześmy Jezuici y Towárzyfze JEZUSA naypra- 
wdźiwśi, Feri 1ESF Socÿ, przy Narodzeniu y dálfzym życiu,



choćby też w rząd t Woîmi y Osiami; (o gdybyfz у przy 
śmierci! choćby też у między Łotrami ! ) byle oraz, wizędzie 
у záwízc, yZve in evita., five in vnorte, w towarzyílwie z Panem֊? 
Jezusem! V ták cala noc owç, w wefołych bolach na modli­
twie lira wi wizy, świtem iefzcze záwlokl íiç na lwoiç ÎV;ifïia. 
Gdzie długo i po wiedź i sîuchâiac, у przez gwałt nátuiy íiç si- 
lac ; przez dwá dni Święte, Kazal y Katechizowal ; aż náo- 
ílátek, wpoi iuż zkośćialy, w dzień Patrona fwegojANA S. znie­
siony z Kazalnicy y wyniesiony z Kościoła do bliikiey Pleba­
ni) ; gdzie od Náfzcgo Xiçdzá dyíponowany, uprosil lobie, áby 
go wítáience ná barłogu zlozono, áby tam ( iákom y wyżey 
námicnil) z Wçíelcm umieral, y w pokoiu odpoczął; gdzie_> 
Bóg dla ludzi, przy Narodzeniu fwoim, zWeíelem także od 
Anjołow oglofzonym ; Nuntio Pobis Gaudium ; życ począł ! 
Jákofz temu Mężowi Apofłolikiemu, ná pracy właśnie Apo- 
llolíkiey umierniacemu , dotrzymał słowa Pan JEZUS, Apo- 
iłołom Iwym dánego, gdy z ziemi do nieba powracał* Iterum 
•ventam ad Pos ¿I fSaudebit Q* Pefirumt y wyżey mówił: Et 
accipiam Pas ad Meipfum ; Gaudium Pefirum nemo tollet à Po» 
bü. Bo mu fiç, z Nayświętfza Mátka fwoia, tamże w lláience, 
przy śmierci pokazawfzy, y niewymowna radością ferec wpoi 
martwe nápelniwízy, po ták Weiołey śmierci, iefzcze naywię- 
kfze y nieikończone Węlele, z owey íláienki, do Niebieskiego 
Palácu, ná Przenosiny zaprosił ! Ęuge firve bone, intra in Gau* 
eil um Domini Tui\ Do tych czas, y tu ná ziemi, iákom rzeki 
wyżey, wefeli Słudzy Boży. Servite Domino in latitta ; Ale to 
Wefele, wnich tylko famycji, y w icrcu fię zamyka, fygnum 
Dei tntra Pos eft\ rożnie íiç trafi, ad extvaX C’rcumdata evarie- 
tato ! Krzyże y utrapienia, Prace y prześladowania, ledwie_j> 
nie wfzyiłkie niefzczęśćia zewfżad ich ogárniáia ; w fercu tyl­
ko wewnątrz wefoło, Omms glona Filia RfiGlSX ( to iefł Du- 
fzy B. REGISA! wfzak y Kroi Dawid, Dufzę, Córka, á iefzcze 
Iedynaczka fwoia zowie: Erue àframeaD EPS animam meam\ 
tSd de manu Cams 'Unicam meam ! ) ab intua. Ale iák po tym֊» 
Wefelu, przy ida do Niebá ná Przenosiny; iuż tám nie tylko w 
nich Wefele, ále yOni cále w Wefele famo wnida, intra in 
Gaudium՝. wfzyiłkie ich pociechy, wfzyiłkie Wcfela, wfzyiłkie 
pomyślne fzczęścią, zewfzad; iák ptaká powietrze, iák morze 
rybkę, ogárna ; owfzern, iák ogień złoto, iák wodá gębkę, 
wikroś wewnątrz y zwierzçhu pi zeyma, у przenikną: у ledwie 
nie przeifłocza! ^denjuram bonam, conferiam^ eoagitatam, & 
fupereffluentem , dabunt tnfinum eveflrumX Inundatio operiet Te-»\ 
tune évidébe Õd afflues, g/ mir ab ¡tur» fifi di lat ab itur Cor Таит-
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O czym fzeroko ChryzoQom S. Oran ad 7bilogi. t. /. у w Pa­
cierzach Kápláiííkich, о SS. Wyznawcach: у inni Doktorowie. 
Ale ofobliwic, przy pierwfzey fwoicy Beatyfikáçi.j , i,akoby . 
przy pierwfzym Wefelu fwoim , Naywiękfza u Pana у B( - 
GÀ fwego władza у Pańflwo Młode, maia ! Słuchayćie kroćiu- 
śińko, pomienion.ey także jutrzeyfzey Uroczyłby, ná pierwfza 
Iana REGISA Beatyfikacyą, Ewángelij. Mówi ták : Iż Pan 
Bog, kiedy Sługi fwe pilne y czuyne ni pierwfzey iákoby dra­
ży znaydżie, pierwfzy im też tytuł В sak r pierwiże błogosła- 
wieńlłwo, dáie , y Wefele im w niebie fprávyuiac» iedyno wła­
dnymi ^ànámi. Młodymi czyni, y ná fwoim mieyfcu u Stołu 
fwego záíadza, á iám im do Stołu służy! ták dalece, że ná. ten 
czas pod czás tey pierwfzey fweyBeatyÉkácyi, nie tylko wizy-» 
Bk o u Páná Boga fwego u prosię, ale też y roíkazáé niciáko 
moga < y iákoby to rzecz do wierzenia zdała fie rúe podobna ; 
ledwie to nie pod przysięga, fámá Przedwieczna Prawda Chry- 
flus, áífekuruie: Beati ß?vi ¡Ht, ^aos, cum <vener.it- Domina։, 
inven er ii ^vigilantes^y Amen dica rvobiț, quad prac inget ß, få ft- 
-eiet dios dißumbere få tranßens mmißrabit Illis* I о pieiwlz'i-, 
Beatyfikácya z Bánkietem у Wefelem, á zátym z Młodym. Pań- 
ßwem Slug Bożych! A iák do dugi,су przyfżło Beatyiikácyi, 
czyli- iuż Kánonizácyi ? Etß m fecunda, få tn tenta, ^vigilia ՞ատ- 
verit, få it a mv. ner.it ; Be Mifune krvi idt\ iuż nieprzydáie 1 facta 
illas dtfeumbere* få minifirabit lilis, iákoby to u ludzi y u Boga, 
Pi утку c albo pkrwíze rzeczy, naywiękfzy refpckt, y Prim we 
wfżytkim. miały! Więc pierwfza przy pierwlzey Beatyfikácyi 
Sługi Bożego prośba, Hanie y u famego Boga , zá rozkazanie, 
bomu- ná ten, czas, fam Pan y Kroi Niebieíki, ( mieyfcá mu 
fwego przy fiole uHapiwfzyJ do Stołu służy ! Mtwßrabn llhs.

Pifze Bároniufz, w Roku 40E że Biíkup Gázy Porphyrius, 
gdy u Cefarzá íarnego. Arkádyufzá, choć fię y farai Cefarzowa 
Eudocia za Biftupem wfláwiálá, uprosić BáÍwochwálnicy Po- 
gárííkiey nie mógł; takiego Kunfztu, z informácyi teyże Ce- 
Urzowcy, ná Arkádyufzá zażył ! Kiedy SynáCefarfkiego ( któ­
rego Im był Tenże Biíkup S. wyprorokował՝) do Chrztu nie— 
śiono y y záraz Go młodym Cefarzem obwołano ; Biíkup, ná 
piersiach Dziecięcia, Sypplikę złożył, á ten Senator, ktoțy Dzie­
cinę jjiáílowal, Główkę Dziecinna; od Cefarzowcy informowa­
ny, iakoby zezwaláiac,. nakłonił. O czym gdy Cefarzowi Oy- 
cu powiedziano, rzeki ná t-o : Cięfzkać, yná mnie famego fup* 
pliká ! o trudna rzecz Biskupie pęośifz ? Ale że to plerwfzy Man­
dat dźisieyfzego Páná Młodego, Cefarzá nowego, á Syná niego» 
□ÀU5Í, to by dź koniecznie ! JFiaf. niech fię ta £ Hanie !. Jákoíz 
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y u Perfow ten zwyczay, y Prawem był obwarowany, áby 
Kroi nowy, iák Pan Miody, w dzień pierwfzy Panowania twe­
go , nikomu nic nie odmawiał.

Prośćiefz dziś y Wy, iáko naypoufaley B. REGISA, o co 
chcećie i bo dźiśiay On nayfkuteczniey uprosić, bá ledwie nic. 
fame mu Bogu ; iáko Pan ¿Miody y Kroi npwy, bo Syn Króla 
Niebiefkiego, Fluis pEGLS, rolkazać może ’ A o ęoż beldźiey 
prosić Go mamy ? iák o to , co nam nád wfzyțkie ро-т)Жіе 
rzeczy, naypotrzebnieylza, na cala wieczność; to ieil abyśmy, 
ná toż do Nieba Wefele y Przenosiny, da Bog za Nimże, z te­
go Padołu płaczu, trafili, y Przeniesieni po śmierci byli ! Bę­
dzie to nieomylnie֊ przy láfce Boíkiey, y dźielney ( á dziś nây* 
bárdziey j Przyczynie* , dźiśieyfżego Slugi , y Pápa, Młodego 
Bożego! tylko koniecznie bydż wfzytkim trzeba,’^Kdobnymi 
Mu, lubo Janami, lub Franciszkami; choęże nie REG1SAMI. 
To ieft : albo Ubogich Jalmuźnikami, îoannes Ele'emoßnariw. 
ilbo^ fami ubogiemi iákiemí Chryflufowymi. Francifevu 
tauper ; choęże nie Jezuitami. Ęp nikt ináczey do Nieba wniść 
He może; tylko, albo po części co raz, ubogim w Imię Páná 
EZUSA dáiac. ( Dlatego, iákom z początku y wpierwfzey 
Części namienil, przy dokończeniu życia y świata, żadnych 
fnych dobrych uczynków, by też naywiękfzych ; nawet po- 
hw, y prac Apofłolikich, krwi nawęț wlafncy przelania, y Mę- 
Qenílwá ;• przy owey oílátni, wiżyftkich ogulcm Slug iwoich 
P'wfzechney Bęątyfikacyi, Fenti e Benedict Patríš t pofidele />- 

Bog Sędzia nie »\jf»omina ; tylko uczynki miłosier­
ne. Efiriyi emm, dediß 'n mwi manducaret &’c. y tám dá ley !
iákohy za fame tylkp ialmużny, ubogim ¿ánç, Bog niebo da­
wał!) Albo tez razem wizytko, náwet y siebie- famego, Bo­
gu ni służbę oddawfzy ! y ubogim fię, dla Páná JEZUSA fta- 
wfzy. FeattFPauperes ; F eß rum e/i Pegnum DEL A ic obo­
le to, nie tylko w ^oim Imieniu Jego, ále dopieroż bárdziey 
y w Keczy fameyjjf krom innych cnot Chrześćiańfkich ) w 
w Názym dźiśieyfzym Błogosławionym R E G I SI Ę było ! 
Bo y hm iáko Francifcus Pauper , Wielkie Oycowikie Boga­
ctwa, ¿la Chryftufa porzucił, á Zakonnikiem ubogim zcfłal ł 
y potym iuż w Zakonie, cokolwiek od ludzi pobożnych wy. 
żebrał, to z dozwoleniem? Stárfzych,ná ubogich, rozdawał p/Լ 
wdźiwy lan ldlmu$nĄ. CaPan Bog, y cudem wie ki֊;. .¡eraz ' 
potwierdził ; Kiedy w dwóch Skrzyniach wielkich, w których w 
iedney zboże, w drugieyofuknie y kofzule, dla ubogich chował 
ęzęfłp cudownie Bog nic wiedzieć zkąd przyiparzal ! Ze n
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wiç; z oboiey miary, Dźiśieyfzy Picrwfzy Błogosławiony ; ý 
y fam ubogim dla Chryftuía, y Oycem oraz był , Chryftu- 
(owych ubogich ! Dla tego też dziś, przy pierwfzey fwoiey 
Beatyfikácyi; albo przy pierwfźymWefelu 5 Pierwfze ma w Nie­
bie ^pieyfce, y pi^wfza władza, á zgoła PANST WO MŁODE. 
^■41 gbybyfz ná tofz Wefele , albo przynamniey ná iutrzey- 

b Przenosiny ; da Bóg po śmierci náfzey, trafić 1 y owfzem! 
łybyfz y dziś zaraz ! gdyby y teyże godziny ! gdyby y 

B"”íegoíz momentu ! z teyże zaraz Katedry , bydź Prze­
niesionym ! Póki Naywiękizcy Twey władzy, 

albo MŁODEGO ná ná całym Niebie PAŃ­
STWA , Błogosławiony Janie Franći- 

szKUrk Amenu.,

I

Z «Dozwoleniem Zwierzchności 
Duchowney.
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